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PROGRAM FEDERACYJNY
- (Od naszego korespondenta warszawskiego;.

Warszawa 9 lutegu 1920'. 
Minister spraw zagranicznych p. Patek utworzyr 

w łonie ministerstwa spraw zagranicznych osobną ko­
misję dla przygotowania warunków pokojowych Rze­
czypospolitej Polskiej dla rządu sowietów. Wi skład 
tej komisji wchodzi dawne biuro prac kongresowych 
z p. Gutowskim na czele, który już od dłuższego cza­
su nad tą sprawą pracuje, nie doznając od dawnych 
ministrów spraw zagr. wieEtieg" poparcia. W skład 
tej komis;: wchodzą również reprezentanci wojsko­
wości polskiej, Praoe idą w bardzo przyśpieszoneir 
tempie, ponieważ rząd zapowiedział, ze za jak>e dwa
tygodnie warunki pokojowe Polski będą gotowe.

*
Do obecnej chwili nie jest absolutnie wiauomą 

*-ręczą, w  jakim kierunku pójdą propozycje pokojo­
we Polski i jakich granie rząd polski od bolszewi­
ków zażąda. Jak wiadomo — ani w  sejmie, ani w 
opir.ji publicznej nie ma dotąd co do tej kwestji po­
rozumienia. Żywioły nacjonalistyczne z endecją na 
czele są za utrzymaniem t. zw. linji Dmowskiego; 
f. j. oficjalnej linji Polskiego Komitetu narodowego 
w  Paryżu. Zasadniczemi cechami tej linji są: 1) wspól­
na granica polski z  Rosją; 2) wcielenie .kresów1' 
do Polski. Linja Dmowskiego biegnie mniej więcej 
po Knji obecnego frontu.

żywioły lewicowe są za federacyjnym stosunkiem 
Polski do narodów kresowych. Pragną one utworze­
nia na wschodzie szeregu nowych państw, któreby 
weszły w  mniej lub więcej ścisły stosunek z Polską. 
Cechą tego programu jest: 1) wykluczenie wspólnej 
granicy Pofeki z Rosją; 2) utworzenie szeregu 
państw „buforowych", związanych unją lub federa­
cją z  Polską

Na jaki program idzie obecny rząd i minister 
spraw zagra licznych?

Do tego czasu nie ma żadnej oficjalnej dekla- 
racji rządowej i żadnego zaangażowania się. Z tego 
jednak, że p. Patek uchodzi za „człowieka Belwede­
ru", wnioskować można, że obecny minister spraw 
zagr. pójdzie na program federacyjny

Obecny prezydent ministi ów jest bardzo silnie 
zależny od członków Zjednoczenia narodowego pp. 
DuŁanowicza, Stroń: kiego i „bezpartyjnego" ks. arc. 
Teodorowiczr którzy osobno i razem wzięci ucho­
dzą za zakapturzonych endeków. Mimo to jednak z 
pewnycn odezwań się wnioskowaćby można, że p. 
Skuisłd gotów pójść na program federacyjny. W ten 
snosób program federacyjny miałby za sobą — zda­
je się — Naczakuka państwa, prezydenta ministrów, 
i ministra spraw zagr., czyli mógłby uchodzić za ofi­
cjalny Drogrim rządu polskiego. Zdaje się, że w  tym 
duchu będzie op acowanu nota polska.

Reprezentanci państw, powstałych na gruzach Ro­
sji, mają się tymi dniami zwi ócić do polskiego rzą­

piu, aby i kJh sprawę wziął pod swoją opiekę wobec 
‘ Bolszewików Wcz jrai odbyła się narada w  tej spra­
wie Lotyszów Litwinów i Ukra ńców P aństwa te 
i narody zdają Jobie sprawę z tego, że jeżeli obecnie 
Polska nie wymusi dla nich niepodległości — to 
utoną oni w  imperjum rosy.sdriem.

W ten sposob Polska z tytułu swojej misji ozie- ' 
jowsj i z wc£ swych sąsiadów — staje się decydują-, 

na warhortan.

B a  w s c h ó d  c d  P i c s k i r c w a  o d d z i a ł  

p n r s h i e  r u z M ł y  b o J s z e w i k ó W a
W arsżaaia. (PAT) Komuniket Sztabu Gene­

ralnego W ojsk Polskich z 10. bm. Front litewsko- 
białoruski: Oddziały nasze odparły atak bolszewic­
ki w rejonie Gommla. Zresztą ną troncie dzień u- 
płynął spokojnie. Front wołyński: Sytuacja bez 
zmiany. Front podolski: W wywiadzie na wschód 
od Płoskirowa rozbiliśmy pod Boganowem znacz­
niejsze siły bolszewickie. We wczorajszych wał­
kach pod Jałtuskowem bolszewicy stracili około 
100 zabitych.

K uliński, pułk.
- r o -

NA linji DON - MAriYCZ BOLSZEWICY ODPARCI 
Z WIELKI. II STRATAMI ,

Wiedeń (Pat.). B. K. z Berlina. „Yorwńrts1 o-

głasza doniesienie angielskiej misji wojskowej w po­
łudniowej Rosji, wedle którego bolszewicy, którzy, 
chcieli zdobyć linję Don - Manycz zostali odparćj 
z ciężkłgmi stkatamj; lód na rz«ce załamał s{ę wsku- 
tek czego wieki bolszewików utonęło reszta (zaś 
została zmuszona do ucieczki w popłochu na północ. 
BoLzewicy „tracili wiele arm t i wozów, oddziały 
bołszewiukie, które chciały przekroczyć Dun na 
wschód od Rostowa, zostały po ciężKter walec od­
parte poza rzekę. W walce wzięto do niewoli 8 IDO 
żołnierzy a nadto zdobyto 171 armat i 339 karabi­
nów maszynowych1.

Bolszewicy zbroją chłopów przeciw nasi.
Tarnopcł (Teł. wł.). *V<‘ ’ okolicach Aerdycaewa 

i na południe rozwinęli bolszewicy silną agil ację i 
zbrojenie chłopów przeciw wojskom polskim. W*» 
wszystkich miejscowościach organizują rewolucyjne 
i „lspołnitelne" komitety.

Warszawa (Teł. wf.). Moskw' s 31/1. Komunikat 
bolszewicki W rejonie Mazyrza walk: o miejscowem

znaczeniu na południowy zachód od Mozjti,.. .V tóe- 
i.inku Płoskurowa działalność wywiadowcza. W re­
jonie JeBzawetgradu nasze oddziały, następując na 
j ołudnie od Nowomirgorodu, zajęły miasteczko Gło- 
dosy i  szereg miejscowości 40- 50 wiorst na zachód 
od Jelizawetgradu, . . . . . . . .

R a d a  n a r .  c i e s z y ń s k a  ż s d a
z n i e s i e n i a  o h u p a c f l  c z e s h l o i .

Cieszyn (Pat.). Na dzisiejszen. posieazeniu rady 
narodowej powzięto następujące rezolucje:

1) Rr da narodowa nie przyjmie żadnej odpowie- 
di ialoości za samorzutną obronę ludności poLkiej 
po drugiej stronie byłej linji demarkacyjnej, jeżeli ko­
misja ententy -zeizywiście nie pr; eprow adzi wszyst­
kich swoich zarządzeń oanosnie do żandarmerii, wol­
ności zbierania się i prasy.

2? Rada narodową protesti"* przeciw zarządze­
niom administracyjnym komisji aijanckiej, któro wbrew 
ugodzie pa-yskiej. z lutego 1919, oddają pod whdzę 
p. efekt a c»  skiogo blisko 100.000 ludności polskiej: 
w pćfyiatauh cieszyńskim i frysztackim i przestrzega, 
że ludność podobnego stanu rzeczy nie uzna

r id f t j r z y  ż ą d a j ą ,  b y  p l e b i s c y t

r o z s t r z y g n ą  o  i c h  g r a n i c a c h -
Praga (PAT) Cz. B. P. z  Wiednia. Dziś po­

południu przyjechał tu w drodze do Paryża hr. 
Apponyi. Na dworcu oświadczył Apponyi dzienni- 
ka-zom, że węgierska delegacja pokojowa jedzie 
do Paryża z propozycją, aby o losie oderwanych 
od Węgier ziem, rozstrzygnął plebiscyt. W ęgry

nigdy nic uznają oderwania od państwa węgier­
skiego ziem bez woli ich mieszkańców. Co do 
kwestji przywrócenia królestwa i powrotu Habs­
burgów na tron madziarski, oświadczył hr. Appo­
nyi, że są to sprawy zupełnie nieaktualne.

Niemcy ewakuowali Mazury i Warmie.
Pozndi (Pat ). Radio z Paryża. Komendrnt woj­

skowy niemiecki Prus nadesłał z Kołobrzegu depo- 
(szę z zawiadomieniem, że terony plebiscytowe w  Pru­
sach wschodnieL zostały już ewakuowaue przez woj* 
rica

Gda isk (Pat.). Dnia 10 bm. rozpoczyna się trans­
portowanie przez Gdańsk wojsk polskich, zdążają­
cych do niezajętych jeszcze lerytorjów w P* osach 
Królewskich, iWoj^ka jadą liają Lawa przez Gdańsk.
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P o & p J  E & ł s n ] !

z  b s l r a s & s t a i .
(Od naszego korespondenta warszawski go).

Warszawa, 9. lutego 1920.
Pokój republiki estońskiej z bolszewikami zo­

stał podpisany dnia 2, lutego o godz. 1-szt.j pop 
Przy podpisaniu by li ooe.m  dziennikarze estcffiscy, 
angielscy, amerykańscy, finlandzcy i japońscy.

Traktat pokojowy zawiera 16 stronic loljo 
i składa się z 20 artykułów z uwagami i załącz­
nikami. Zredagowany jest po estońska i rosyjsku.

Główne artykuły traktatu pokojowego brzmią.
Rosja uznsje bez żadnych zastrzeżeń zupełną 

niepodległość Es.onji i zrzeka się na zawsze, wszel­
kich suwerennych praw, jak.e miała nad narodem 
i terytorjum estońskiem.

Jeżeli prawo międzynarodowe uzna Estonję za 
kraj po wieczyste czasy neutralny — Rosja ze swo­
jej strony obowiązuje się respektować tę neutral­
ność i brac udział w jej realizowaniu. O ile cho­
dzi o neutralizację zatoki finlandzkiej, obie strony 
zawierające pokój muszą się zgodzie na zasady 
przyjęte przez wszystkie państwa interesowane 
w tej kwestji.

Na terytorjum państw nie mogą być utrzymy­
wane żadne inne wojska jak  wojska odnośnego 
państwa i jego przyjaciół politycznych. Wszelka 
koncentracja wojsk w celach zaczepnych jest nie­
dopuszczalna.

Rosja zrzeka się wszelkiego odszkodowania 
za wszelkie dobro, znajdujące się w  Estonji, a na­
leżące dawniej do Rosji. Rosja zapłaci Estonji 15 
miljonów rubli w złocie — 8 miljonów w pierw­
szym miesiącu, 7 miljonów w  2 następnych mie­
siącach po ratyfikacji pokoju. »

Rząd rosyjski odda Estonji wszystkie skarby 
i dobra, należące do Estonji a wywiezione do Ro­
sji : bibljoteki, archiwa, materjał szkolny, dokumen­
ty  i t. p., zbiory uniwersyteckie w Dorpacie, 
a w szczególności wszystko, co ma znaczenie na­
ukowe lub historyczne dla Estonji.

Stosunki handlowe zostaną ustalone przez o- 
sobną komisję.

Estonja przeznacza dla Rosji miejsce w  por­
tach wolnych, które zostaną utworzone w  Estonji. 
Rosja udziela Estonji przywileju na połączenie mor­
skie z jakimkolwiek punktem granicy estońskiej li­
nją kolejową jedną lub 2-torową i udziela Estonji 
prawa eksploatacji tej kolej i na 99 lat. Również 
Estonja otrzymuje przywilej eksploatacji 1 miljona 
dziesięcin lasu w gub. Piotrogrcd., Nowogrod., 
Psków, i Twer.

W ym ana dokumentów ratyfikacyjnych nastą 
pi w  najbliższym czasie w Moskwie. Traktat wcho­
dzi w życie w dniu ratyfikacji.

Traktat ten wydaje się być bardzo korzyst­
nym dla Estonji. z cztgoby wnioskować należało, 
że bolszewikom bardzo zależy na pcKoju nawet 
z tak małem państwem jak  Estonja.

M O R Z E .

Do stóp twoich doszedłszy, chorągwie schylamy 
prżed mocą. co od fali tajemniczej płynie,
Źrenice wytężając Jo  tej na świat bramy 
I dłonie ślubujące trwać w niezłomnym czynie.

A na jutro z pogodą wnętrzną spoglądamy.
Bo nas tu pozostała moc, która nie ginie,
Co przebaczywszy dawnej w krwi obmytej winie 
Płynąc kazała w światro, które zdawna znamy.

** *
Więc z or^em, co zwyeięski Dłysoął nad fałami,
Musimy panowanie wznieść polskiego ducha 
Prującego przestwoizy w pochodzie do słońca,
Bo z krwi walecznych wstając ponad sztandarami 
Wzniósł się i z natężeniem w niepokoju słucha, 
Czy bije w nas tar siła, co wytrwa do końca.

Stefanja Talatówna.

Radosny dzieli w Polsce.
Lwów, 10 lutego 1920.

Zadzwoniły dziś radosnym dźwiękiem dzwony 
kościelne na wieżach wszystkich świątyń lwow­
skich, a w duszach polskich wezbrały uczucia nie­
zmiernej radości. Dożyliśmy bowiem chwili, wy- 
maizonej przez całe pokolenia.

Dziś wojska polskie' stanęły nad brzegami da­
wnego naszego, zrabowanego nam niegdyś przez 
zaborców, morza polskiego. Radosny dzień w Pol­
sce, więc i stara strażnica polskości na kresach, 
Lwów, raduje się pospołu z całą Polską, a wyraz 
temu dała reprezentacja grodu stołecznego.

Z ratuszowej wieży już od wczesnego rana 
powiewały chorągwie, o barwach narodowych i 
gmac.iy państwowe ózcwbiono chorągwiami.

Uroczyste posiedzenie Rrdy miasta.
Wieczoren® o godzinie 6, zebrali się w sali 

ratuszowej radni miasta, nie brakło praw ie niKogo.
Prezydent N e u m a n n  zaznacza, że otwiera 

manifestacj jne posiedzenie z powodu zatknięcia 
sztandarów polskich nad brzegami Bałtyku (oklaski, 
radni powstają z miejsc). Rada miasta Lwowa 
objawiła już swoją radośd z powopu wmarszu 
wojsk polskich na ziemie. zachodnia, odwiecznie 
polskie, i ziomkom na tych ziemiach posiała bra-

E ro s  i Psyche.
Opera w  5 obrazach z  epilogiem wedle dramatu Je­
rzego żiriawskfcjpa — muzyka Ludomira Kózyckiego

(Pszed premjerą w teefrze miejskim).

Ktokolwiek widział na scenie dramat Żuławskiego 
„Eros i  Psyche", który do niedawna dość często da­
wanym był w teatrze naszym, ten musiał odrazu po­
myśleć sobie, że z niego możnaby zrobić doskonałe 
librer o oporowe. Różnorodność obrazów, sceniczna 
bardzo efektownych, powiązanych ze sobą jednolito­
ścią głównych postaci, akcja tocząba się w różnych 
czasach i wśród rozmaitego otoczenia, daje kompo­
zytorowi obszerne pole do rozwinięcia twórczości, ao 
użycia rozmaitych stylów z zachowaniem pewnej mu­
zycznej jedności. Efek owne to dzieło nie uszło uwa­
g i jednego z najbardziej powołanych do napisania no­
woczesnej polskiej opory, twórcy kilku dzieł drama­
tycznych, jakx „Bolesław Śmiały", “Meduza"; które 
nic miały powodzenia tylko z powodu wad libretta. 
Różycki bowiem jako kompozytor jest jednym z naj- 
barJziej pomysłowych wśród muzyków polskich, dna 
przytem wrodzimy nerw dramatyczny, który tak pieś­
niom jego, jak i utworom fortepianowym, a także 
programowym utworom symfonicznym nadaje specjal­
ne piękno. Nikt też nie był bardziej odpowiednim na 
kompozytora tego libretta, które operując pomysłem 
w  gruncie rzeczy rrfe nowym dawało prztsież dużo 
nowy :h pomysłów i świeżych. Ludomir Różycki, syn 
znanego pedagoga muzycznego warszawskiego, ur.

w r. 1883, jest obecnie w kwiecie wieku i na szczycie 
swej twórczości. Uczeń Humperdinka i Noskowskie­
go opanował zupełnie nowoczesną technikę orkie- 
strułną, mimo to jednak, odmiennie jak jego, sławny 
kolega z konsei-watorjum warszawskiego Szymanow­
ski nie posuwa się w moderniźmłe zbyt d deko, ow­
szem szuka na każdym kroku kompromLa między 
muzyką dawniejszą, a tą nowoczesną, która pogardza 
tonalnością i wyraźną linją melodyczną. Usiłowania 
te nigdzie tPk dobrze mu się nie udały jak właśnie 
w tej ostatniej jogo operze, Nie wyzbywa się on to- 
nalności zupełni; tak, jak to czyni Szymanowski w 
ostatnich swych dziełach, ale też nie uważa on jej 
zą coś ząsadmezefflo, niewzruszalnego. Szeroko za- 
sto3Qwu;e nowoczesną harmonizację, nie liczącą się 
z uc^em ludzki' za, ale czyni to dc pewnego stopnia 
łagodnie, nie zrażając sobie słuchacza do tych eks­
perymentów nie przyzwyczajonego. Idąc za prądem 
czasu pogardza łatwą, prostą melodją i wyrazistą 
linją melodyczną, a jednak, gdzie trzeba umie ją 
znaleźć i poprowadzić tak, jak należy. Nie jest na­
strojowcem i z natury. a jednak dba o nastroje i wzo­
rem Debussyego gdzie trzeba maluje pastelami, jak 
W obrazie trzecim, rozgrywającym się w klasztorze, 
nie gardzi również grubszymi efektami, gdzie tego 
akcja wymaga, juk w obrazie Rewolucyjnym opery). 
W ten spocób znajdzie każdy w partycji Różyck.ego 
coś dią siebie; konserwatysta może odkryć piękną, 
szeroką, oryginalną melodję, nastrojowiec nastroje, 
poslępc wy muzyk zainteresuje się ciekawymi pomy­
słami harmonicznymi, a fuhirysta prz; kia śnie licznym 
dysonansom, nie mającym nic wspólnego z p .ęknem 
tiUizyczoem.

terskie pozdrowienie. Podnosi dalej mówca, że fak 
uzyskania wylotu na morze ma bardzo wielkie 
polityczne i ekonomiczne znaczenie, i dlatego w ca­
łym ną rodzie obudziła się wielka radość, do której 
przyłącza się i nasze miasto (oklaski).

Odczytuje następnie prezydent

depeszę generała Rallera.
„Mam zasfezyt pros:ć pana prezydenta o wzię­

cie udziału w uroczystości zatknięcia sztandarów 
polskich nad Bałtykiem w Pucku, która odbędzie 
się w dniu 10 b m., to jest w dniu dojścia od­
działów wojsk polskich do wybrzeża morskiego. 
Gen. broni Józef Haller, dowódca frontu porno, sk .“, 
(huczne oklaski).

Na depeszę powyższą wysłał prezydent na­
stępującą odpowiedź:

„General Józef Haller, dowódca frontu pomor­
skiego w  P u c k u , nad morzem Baltyckiem.

Dziękuję serdecznie za zaproszenie do wzięcia 
udziału w uroczystości zatknięcia sztandarów nad 
Bałtykiem w Pucku, jednak z powodu bliskości 
term.nu uroczystości na czas przybyć nie mogę.

Spełnił się fakt sprawiedliwości dziejowej. Nie­
ugięta wiara, wytrwałość i cierpienia ojcow na­
szych wydały plon, odrodzone państwo wbija słu­
py graniczne nad polskiem morzem.

W tym dniu radosnym, imieniem obywatel­
stwa rmasta Lwowa, przesyłam bohaterskiemu 
wojsku i nieustraszonemu dowódcy wyrazy hołdu 
i cżci.

Przeżywając z wami wspólnie ten dzień szczę­
ścia i radości, dołączam życzenie, by dzielny oręż 
polski ustalił należne państw u polskiemu granice 
ku cnwale i dobru umiłowanej Ojczyzny1*, (huczne 
kkiaski).

Przemówienie dyrektora Terenfioczego
Następnie zabrał głos radny dyr. TerenKoczy 

i wzruszonym głosem wypowiedział następujące 
słow a:

„Świetna Rado!
Wielkie chwile dozwoliła nam Oratrzność 

p-żeżywać, chwile, o których wiele pokoleń ma­
rzyło, jako o śnie pięknym, czekało na nią jak  
na zbawienie i schodz.ło ze świata z zawiedz oną 
nadzieją.

Nam dozwolono patrzeć na zmartwychwstanie 
naszej Ojczyzny, na zwycięski pochód naszego 
wojska, na odbudowę państwa po.skiego, powsta­
jącego z gruzów i zgliszcz, spowodowanych ręka­
mi najeźdźców! Jak po gwałtownej burzy rozstę- 
pują s;ę chmury i coraz bardziej odsłaniają wypo­
godzony horyzont, tak coraz szersze kręgi zatacza 
er,zwój naszej Ojczyzny. Dziś przeżywamy jedną 
z najwspanialszych chwil tego odrodzenia, bo za­
stępy nasze zbrojne doszły do morza i objęły je 
w posiadanie.

KS®
W lib zecie zachowano podzał i akcję dramaluj. 

A więc obraz pierwszy rozgrywa się w Arkadii. Psy­
che, .królewska córa, bawiąca się w otoczeniu swych 
dworek, strzeżona przez srogiego Cerbera, Biaksa, 
tęskni do wolności, do szerokiego świata. Czuje bJz- 
kość potężnego boga miłości, uczucia, klóte rozpiera 
jej miode łono, a na jej inwokację zjawia się on 
sam, we własnej osobie, nie dając się jednak poznać 
i jak drugi Lohengrln każąc przestrzegać tajemnicy 
sw-go pochodzenia i jestestwa. „Jam jes taj mnicą... 
Km mnie pozna, ten mnie już stracił". A;e Psyche, 
jak każda niewiasta, jest ciekawą, a korzystając z te­
go, że Biaks chcąc przychwycić intruza, za jad a ją­
cego się do powierzonej jego pieczy dziewicy, odsio- 
nii na chwilę jego oblicze, chce nadal pat zeć w nie 
choćby miała zg;nąć. Ale rozgniewany bóg ucieka, 
wy awiając na pożeg anie swoje 'mię. Biedna Psyche 
blaga bogów o litość, a zjawiający się wysłannik 
ich Hermes objawia nieszczęśliwej, że ten, kto raz 
bogu spojrzał w twarz, jest nieśmiertelnym, a za ka­
rę musi baz ojczyzny włóczyć się po świecił

I idzie też Psyche w świat. Poszuku ąc Erosa, za- 
szła do domu Biaksa, który teraz jest rzymskim pre­
fektem i w oloczeniu kurtyzan zabawia się szeroko. 
Wyśm‘ana i odtrącona przez rozbawionych biesi'.Oni- 
ków me wie, guzie ma się zwrócić. Aż pewien s.ary 
niewohuk wskazuje jej Chrystusa jakn tego, który ła­
godzi wszelki ból i maże wszelkie winy.

Do niego zwróciła się więc Psyche i w obrazie 
trzecim znajdujemy ją jako nowicjuszkę w k’asztorzei. 
A’e życie Sas z'orne nie dało Psyche szczęścia i za­
spokojenia... TęStni za światłem, słońcem i... swoim 
Erosem, a glos błędne? rvserz» wzbądzr w aląj
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Jąftie znaczenie ma dostęp do morza dla ka­
żdego państwa, wiemy z historji rozwoju narodów, 
z przykładów osiągniętych przez najpotężniejsze 
dziś potęgi światowe, wiemy z wypowiedzeń się 
naszych historyków i ekonomistów, którzy, jak 
Liebelt, oświadczyli, że dostęp do morza jest ta­
kim warunkiem życia narodów, jak oddech dla 
człowieka, i że każde państwo, pozbawione tego 
wylotu na morze, z czasem musi zaginąć.

Dla nas odzyskanie dostępu do morza jest tem 
ważniejsze, że jest to jedyna droga, która nas łą­
czy z całym Zachodem, a więc z państwami, kió- 
rę podały nam pomocną dłon w odzyskaniu Oj­
czyzny i są naszymi sprzymierzeńcami, podczas 
gdy sąsiadujące z nami na stał} m lądzie narody 
są naszymi wrogami i na długo nimi pozostaną.

Dostęp do morza to swoboda na całą kulę 
ziemską, to jeden z głównych warunków rozwoju 
gospodarczego, od którego zależy stan ekonomicz­
ny państwa, l ,ecz objaw radości, jakiej cncemy 
dać wyraz z powodu tego doniosłego faktu nie po­
chodzi jedynie z pobudek materjalnych, niemniej 
ważne są pobudki moralne, że się stało zadość 
sprawiedliwości dziejowej, mocą której odzyska­
liśmy ziemie od wieków zamieszkałe przez ludność 
polskąolpowracają do swej Maciei zy współrodacy, 
którzy od 150 lat żyli w iwardym ucisku krzyżac­
kiej pięści! To odzyskanie najlepszych synów Oj­
czyzny, którzy pomimo bezprzy kładnego prześla­
dowania nie zairacih miłości do swej Maderzy i za­
chowali zdrową myśl narodową. To tryum f ducha 
polskiego, który potralil wszczepić w swój naród 
tyle miłości Ojczyzny, iz długie lata niewoli nie 
potrafiły jej umniejszyć w sercach ludu polskiego.

To są momenty wzbudzające u nas tyle ra 
dości z dnia dzisiejszego, to wywołuje u nas po­
trzebę uświęcenia dnia dzisiejszego obchodem na- 
rodow\ m, którego wyrazem niech oędzie okrzyk : 
Niech żyje Polska! Ńiecb żyje Naczelnik państwa 
i Armja Polska, która dotarła do morza! (radni 
powstają z miejsc i okrzyk ten powtarzają).

Dałszym wyrazem uczuć, któremi przepełnio­
ne są serca hasze niech będą następujące uchwały:

50.000 K. na flutę polsk
1. Rada miasta Lwowa łączy się z całym Na­

rodem w objawach radości z powodu odzyskania 
ziem pomorskich i własnego m orza;

2. Rada miasta Lwowa, uznając ważność floty 
morskiej, przeznacza ze swych skromnych fundu­
szów kwotę 50.000 koron na utworzenie floty 
polskiej;

3. Rada miasta uchwala .jtiiróeić się do mie­
szkańców miasta Lwowa, aby" wzięli udział 
w zebraniu funduszów na czesz floty polskiej, 
i szczodrą dłonią przyczynili się do jej powsta
u ia! (oklaski).

Prezydent N e u m a n n  stwierdza jednomyślność 
uchwały i zamyka uroczyste posiedzenie.

nap ozór uśpione już pragnienia. Za chęć ucieczki 
skazaną zostaje przez biskupa 13taksa na więzienie 
w ciemnicy.

Zap_wne zdołała umknąć stamtąd, gdyż w obra­
zie następnym znajdujemy ją jako kelnerkę w Pary­
żu, w czasL wielkiej rewolucji. Siedemnaście W ieś­

ków przeleciało. W masach wrze i kotłuje. Jest chwi- 
la, gdy Psyche się zdaje, że zapanowała nad tłu­
mem, ale okazuje się, że przecież silniejszym od niej 
jest raeinik Blaks. Tłum idzie za nim po obalonej 
Psyche, zapomniane) i wzgardzonej, o której pamięta 
tylko kochający de la Roche, gwardzista narodowy 
z musu, arj stokrata z przekonania.

Ostatni obraz ukazuje nam Psyche nowoczesną'. 
Jest kochanką bogatego bankiera, którym jest nie kto 
inny tylko BLks, symbol poziomego, niskiego życia i 
złych instynktów, symbol równie nieśmiertelny jak 
sama Psyche i Eros. Miłość Psyche ku Stefanowi 
budzi dusz** w kurtyzanie, ale rozmowa z cynicznym 
bankierem rozjaśnia jej otchłań hańby, w  której się 
znajduje. Dlatego też, gdy zjawia się Stefan, którego 
kocha, zimnem słowem mrozi go, a Stefan oddala 
się, rzucając jej w twarz gorzkie słowa prawdy. Na- 
próżno chciałaby go powstrzymać Psyche... Nie oo- 
■ostaje nic iimeg >, jak śmierć... I Psyche ginie w 
płomieniach wznieconych własną ręką. Ale z  płomieni 
tych wychodź, oczyszczona i Eros bóg miłości zja­
wia się, by ją wziąć w  nieśmiertelne swoje ramiona 
i zawieść tam, gdzie będzie królowała na wieki 
■teHca i i'6wnie jak on nieśmiertelna.

(Dek. fi.) 6. W alte r.
i e mu

Podczas posiedzenia Rady miejskiej, rzemieśl­
nicy miejskiej koleji elektrycznej urządzili piękną 
manifestację. Wóz tramwajowy oświetlili rzęsiście 
biało-czei wonemi lampkami i udekorowali go z ze­
wnątrz, wewnątrz zaś umieścili w łasną orkiestrę, 
która przed ratusżem odegrała nymn narodowy. 
Następnie zatrzymał się wóz przed gmachem DOG 
przy pl. Bernardyńskim, i tu również Odegrała or­
kiestra tramwajowa hymn nrrodowtn

Wa!ka plebiscytowa o G. Śląsk.
Co mówi poseł górnośląski ks. Pospiech?

Sosnowiec. (PAT.) .G ło s pracy* zamieszcza 
wywiad z  posłem ks Pospiechem który oświad­
czył, że nastrój wśród ludności polskiej na Śląsku 
jest dobry. Francuzów witano jako oswobodzicieli. 
Obecnie tworzą się w gminach komitety plebiscy­
towe, które powotają dr życia komitety powia 
towe, te zaś wybiorą głów ny komitet plebiscytowy. 
NajLpoze widoki plebiscytu są w okręgach prze­
m ysłowych, gdzie robotnik polski zorganizowany 
w związku zawodowym najofiarniej działa d'a spo­
łeczeństwa polskiego.

Społeczeństwo polskie ofiarność te robotnika 
polskiego porrzeć winno jak najgoręcej. Naślado­
wać trzeba Niemców, którzy wysłali na Górny 
Śląsk 1400 ag:tatorow zawodowych i d500 agita­
torów pomocników, tak ze wszędzie ich pełno. To 
stronie zaś polskiej nic podobnego nie przedsię­
wzięto. W ładze cywiłne na Górnym Śląsku są je­
szcze w rękach Niemców. Przejęcie przez władze 
francuskie ma nastąpić dopiero 11. bm.

So:,.łowiec. (PAT) Niemieckim komisarzem  
plebisciowym został zamianowany sia iszy  bur­
mistrz Opola dr. Bremingen.

Z a rz ą d z e n ie  na G. S ią sn u
Sosnowiec. (PAT) Z uwagi na ostatnie w y­

kroczenia Niemców na Górnym Śląsku w  czasie 
wejścia wojsk francuskich, wydały władze admi­
nistracyjne zarządzenia, zabraniające wszelkich ze- 
Drań publicznych bez pozwolenia władz oraz na­
kazujące przedkładania władzom plebiscytowym  
egzemplarzy odezw i plakatów treści politycznej. 
W szyscy podlegają władzy wojsk sprzymierzonych 
OsoDy dopuszczające się występku wobec tych 
władz i siły zbrojnej państw sprzymierzonych, oę- 
dą sądzone przez przedstawicieli państw sprzy­
mierzonych.

—o—

Gdańsk Piłsudskiem u.
W arszawa. (Pat) Jak podają pisma polskie

wychodzące w Gdańsku, powstała tam m yśl utwo­
rzenia daru narodowego Gdańska ‘dla Naczelnika 
państwa Jozefa, Piłsudskiego.

Gdańsk wolny od Rhemsóro.
Gdańsk. (Pat) Dziś ma przybyć do Gdańska, 

w przejeździe do Pucka, generał Haller. Na dwor­
cu odbędzie się uroczyste powitanie przez general­
nego komisarza rzeczy pospolitej, Biesiadeckiego, 
oraz przedstawicieli władz wojskowych i cywilnych.

Gdańsk (Pat) Wczoraj rano ostatnie oddziały 
niemieckie, w sile skombinowanegu bataljonu, o- 
puściiy Gdańsk, a po południu i wieczorem przy­
był oddział wojska angielskiego, złożony przewa­
żnie z  Irlandczyków.

Z ałoga an g ie lska  w Gdańsku.
Gdańsk (PAT). W  niedzie'ę i poniedziałek 

przybyły tu przednie straże załogi angielskiej, re­
szta zaś bataljonów agielskich oczekiwana jest 
dziś. Dnia 8. bm. opuściły miasto ostatnie oddzia­
ły 28 pułku piech. niemieckiej.

i
KOMISJA PLEBISCYTOWA WYJEŻDŻA NA SPISZ 

I OBAWĘ
Nowy T arg  (Pat.). Biuro prasowe komitetu Spi­

sko - Orawskiego donosi: Dnia 7 bnt. wyjechali z’ 
Cieszyna przedstawiciele międzynarodowej komisji ple­
biscytowej kap De la Forest - Divonne z tłumaczem 
Dominolrem, delegat angielski p. Arson i delegat wło­
ski I ogo, celem zbadania terenów plebiscytowych do 
Nowego Targu. W imieniu uchodźców ®źe Spiszą i 
Orawy przenawiał w języku angielskim p. Borowy 
z On.wy i p. Hakzyn ze Spiszą. P. Halczyn w  swej 
jrzcm owfe prosił o  prae-fStinrtenb radzie Ligi na­

rodów konieczności rozszerzenia piawa głosowania 
ną cala dolinę Popradu, a więc w całym powiecie 
Keszmarskim i Lubowelskim. Po południu wyjechała 
delegacja w  dalszą podióż przez Nowy Targ na 
Spisz,

jak ie  b^dą  roatrinki pokojowe rząd u  
polskiego.

Warszawa. (PAT) Jak donosi „Kurjer Polski* 
warunki pokojowe rządu polskiego będą ustalone 
i zakomunikowane Sejmowi z początkiem przy­
szłego tygodnia. Podstawą warunków polskich ma 
być uznanie dążeń r.iepodledJościowych naro­
dów sąsiednich oraz plebiscyt na ewentualnie 
spornych terenach. Nie jest wykluczone, że bę­
dą także wysunięte żądania pewnych odszkodowań.

POBÓR W CZECHACH
Praga. (Pat.) ,-Prager Tageblatt" donosi, że rząd 

czeski zarządził asenterunek rocznika 1900. Powoła­
nie tego rocznika ma nastąpić w pierwszej połowie 
marca.

ZMIANA W KIEROWNICTWIE BZĄDU SOWIETÓW
Paryż (Pat ). Agencja Hawasa donosi z lieismg- 

forsu, że Trocki obejmuje kierownictwo komisaijatu 
głównego dla transportów żywności a Poiiwanow 
kierownictwo komisariatu dla spraw wojny. Władzę 
wojskową na Syberji i w Turkestanie obejmują ge­
nerałowie Egert i Iwanow.

WOISIŁA BOLSZEWICKIF NAD DŻWINĄ COFAJĄ 
SIĘ.

Wjeded (Pat.). B K. iskro w o z Moskwy. Ko­
munikat bolszewicki z 9 om. Na froncie północnym 
w  obszarze Dźwiny wojska czerwone cofnęły się na 
nowe pozycje. W obszarze Onegi zajęto lulka miej­
scowości, przyczem zdobyto 9 armat. W obszarze 
Tyraspola idziemy naprzód. Z Odessy donoszą, że 
łup jest olbrzymi. Zdobycie miasta spowodowało w al­
k i uliczne, przyczem nieprzyjaciel używał automobi­
lów pancernych, a angielskie okręty wojenne ostrze­
liwały miasto. Na froncie kaukazkim posuwamy .-się 
ku wschodowi i stoimy o 200 mu od Niżnego Udiń- 
ska. —

Reformy polityczne 1 spo łeczne  to Anglji.
Wiedeń. (PAT.) BK. Londyn. Mowa tronowa 

obejmie zapowiedziany samorząd dla Irlandji i u- 
tworzenie dwu parlamentów w Ulsterze i d'a re ­
szty Irlandji. Ma być także utworzona łącznikowa 
rada narodowa. Dalej zapowie mowa przedłożenie 
ustawy o 18 godzinach pracy, o zabezpieczeniu 
od bezrobocia i uregulowaniu kwestji kopalni wę­
glowy™.

flflillerand i PCitti to bondyme.
Wiedeń- (PAT.) BK. z Paryża. Millerand wy­

jechał do Londynu w towarzystwie ministra skarbu 
i kilku urzędników na konferencję z Georgiem i 
kanclerzem skarbu.

ISledeń. (PAT.) BK. z Paryża. Włoski prezes 
ministrów Nitti udaje się we środę do Paryża, po­
czerń w towarzystwie włoskiego ministra spraw 
zagrań. Scijaloji uda się do Londynu.

LISTA WINOWAJCÓW BĘDZIE PRZEDMIOTEM
DYSKUSJI MIĘDZY NIEMCAMI A ENTENTĄ.
Londyn. (Pat.). Biuro Reutera ogłasza: Sytuacja, 

wytworzona przez listę osób, które mają być wydane, 
polega na nieporozumieniu. Anglja nie wglądnęła w 
listę francuską i belgijską. Anglja nie widziała ze­
stawionej listy, wizyta zaś kanclerza i  generalnego 
adwokata w  Paryżu wyjaśniła sprawę. Zmiana lisly 
angieskiej nie nastląp>ła Listy będą musiałj być 
przedmiotem wymiany myśK między ententą a Niem­
cami.

„Times" wskazuje na doniosłe zraczenie zapowie­
dzianej podróży MfBeranda do Londynu i na ważne 
konferencje między rządami francuskim i angielskim 
Podnoszą, że od współdziałania Anglji i  Francji za­
leży przyszłość i  cywilizacja Europy.

NtEMCY DOMAGAJĄ SIĘ WYDANIA WINNYCH 
OBYWATELI PAŃSTW BNTENTY

Berlin (Pet.). „Lok. Anz,“ donosi, że rząd rJe- 
mieciti przygotowuje Hstę obywateli państw ententy, 
których wydania będzie się domagał, jako w innymi 
przekraczania w czasie wojny,
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Rada bigi nar, ob radow ać będzie  nad 
sp ra w ą  ddańsfra.

Kranom. (PAT) Radio z Paryża. Drugie po­
siedzenie rady Ligi Narodów odbędi.ie się w Lon­
dynie 11. bm. Obrady trwać będą przez trzy dni 
i będą poświęcone sprawom komisji administracyj­
nej Zagłębia Saary, wolnego okręgu Gdańska mię­
dzynarodowego przewozu towarów, zdrowia pu- 
blicznego i utworzenie międzynarodowego trybuna­
łu sprawiedliwości ze współudziałem Szwajcarji.

STOSUNKI HANDLOWA ESTONJI Z BOSJ-I-
Wied-ń (Pat). B. K. z Kopenhagi Wedfe do­

niesień z Rewalu stosunki handlowe z Rosją zos ały 
już podjęte, a do Rewalu przybyło przedwczoraj dwa 
pocicigi z mwerami.

02yf*.ryeie g n iazd a  holszew ieb iego  
w 03tłrszawits.

W&rsz&wa. (Pat) Onegdajszej nocy żandar- 
inerja, otrzymawszy wiadomość o posiedzeniu ko­
munistów w jednym z domów przy ul Srone- 
cznej, zarządziła rew.zję, przy której aresztowano 
znanego działacza warszawskiego, Grabowskiego 
(pseudonim Barski'', radcą ministerjalnego w mini­
sterstwie oświaty (Jiszewsk.ego, wraz z żoną Werą, 
oraz Teskera, brata radnego miejskiego. W szyst­
kich internowano w vvięz:eniu Mokotowskiemu "Do­
kum enty znalezione przy rewizji przewioziono do 
żandarmerji.

D esebanel obejm ujs  swój u rząd .
Krakó Y. (Pat). Radio z Lyonu. W e środę 18. 

bm. odoędzie się oficjalne przejęcie władzy prezy­
denta republiki francuskiej.

IBażne narady w Londynie.
K.ękćw . (Pat) Rndjo z Lyonu. Millerand w y­

jeżdża we środę z Paryża do Londynu celem 
-wzięcia udziału w dyskusji nad sprawami polity- 
cznemi, finansowemi i ekonomicznemi z przedsta­
wicielami Angiji.

Warszawa (Pat.). Ogłoszono rozporządzenie pre­
zesa najwyższej Izby kontroli państwa o utwor-zenlu 
trzech Izb kontroli państwa w  .Warszawie, Kielcach 
i  Lwowie.

SPBAWA DODATKÓW DROŻYŻNIANYCH DLA EME­
RYTÓW NA BADZIE MINISTRÓW 

Wa.-szawa (Pat.). Rada ministrów na posiedze­
niu wczorajszem miedzy innymi przyjęła projekt u- 
stawy o zmianie ar& 6 ustawy, wprowadzającej pro­
cedurę karną w b. zaborze austr., projekt ustawy o 
podatku od spadków i darowizn, projekty podwyż­
szenia skali dodatków drożyżnianych dla emerytów 
wdów 1 sierót, a wreszcie projekt ustawy o zarobko­
we*-! pośredi Lctwitó pracy.

K r o n i h a ;
KALENDARZYK.

Dziś rz. kat. Eucyana, ^r. kat. Ihnetya. Ju tro  rz. kat. 
Eulalji p. m.; gr. kat. Trech Świat. — Wschód słoi e -  7*20, 
zschod b 13.
REPERTUAR TEATRU B "JSKIESO:

W  środę .O bieżfśw iat'', operetka*.
W  czwartek „Fantazy".
W  piątek nn raz pierwszy „Kros i I-sycbe*, opera 

w 5 obrazach L. Różyckiego z pp. Korolpwijz-Waydową, 
Ostrowską, Małecką, Okońskim, fcowczyńskim, Wolińskim 
Homerem i Sieroszewskim.

— Genr-al franenełd Ben-ys we Lwowie Dziś
przyjeżdża do Lwowa gen. Henrys, szaf .nisji woj­
skowej w Połsoe, pa zc bywający stale w Warszawie. 
Przybędą z nim dwaj generałowie i oficerowie fran­
cuscy, towarzyszą im w podróży dwaj. oficerowie 
poŁscy. Na dworcu nastąpi powitanie z  honorami woj- 
śkowymL

Gen. Henrys złożył dowody szczerej przyjaźni dia 
narodu p T— Lgo,

— Mąka natfcszła do Lwowa Wczoraj po po­
łudniu nadeszły do Lwowa wagony z białą mąką a- 
merykańską, Która przeznaczona bidzie na chleb. — 
Mieszkańcy Lwowa, którym groził w tych dniach 
dotk'lwy gtód ż powodu biaku najważniejszego pro­
duktu spożywczego, przyjmą wiadomość tę z wic ką 
radością. Widocznie 6fery warszawskie zrozumiały, 
że nie należy lekceważyć najistotniejszych potrzeb 
mieszkańców Lwowa, o których bońa erstwie wyra­
żało się najgorętsze sk>wa uznania. Qen. delegat dr. 
Gałecki wyjechał do Warszawy głównie dlatego, eby 
tam ererg.eznie domagać sie u rząau dotrzymywania 
zobowiązań aprowizacyjnych dla Lwowa. Jest więc 
.ladzieja, że dalsze transporty mąki będą nadchodzić 
regularnie i me zechcą władze w irszawskie dopro­
wadzić uiieszk mcć.w Lwowa do ostateczności.

DzH, w  śiodę, mają się zgłaszać piekarze do 
urzędu aprowizacyjnego po mąkę na wypi ;k chlćba, 
we czwartek zgłaszać cię mają właściciela sklepów 
rejonowych po usygnaty. We czwartek będzie już 
chleb do nabym .

—1 Komisja sejm uw a zjechała wczoraj dc 
Lwowa, jak  donosiliśmy, celem zbadania stanu za­
kładów dla jeńców i uchodźców, więzień i szpi­
tali. Wczoraj podzieliła się kom isja na dwie części, 
jedna (posd Tabaczyński) zwiedziła przedpołudniem 
obóz jeńców i internowanych na Jałowcu, a po­
południu Daraki przy ul. Janowskiej, pozostający 
pod zarządem „JUR* a. Druga (poseł Puźak) zwie­
dziła więzienie i szpital więzienny przy ul. Bato­
rego, więzienie garnizonowe przy ul. Zamarsty- 
nowskiej, olaz Brygidki przy ul. Kazimierzowskiej.

Zebrany materjał komisja przedstawi wraz z 
odpow;ednimi wnioskami rządowi i sejmowi.

Wieczorem komisja odbyła konferencję z sze­
fem sztaou D. O. G. pułk Tulliem, następnie z de- 
putacją ukra.ńską (dr. Fedak, dr. Pańczyszyn, Per- 
fecki, Małecki i red. odp. „YVperedu“ Buniak). 
która domagała się dopuszczania organizacji ukra­
ińskiej do akcji zaopatrzenia jeńców i internowa­
nych w odzież i pożywienie

Delegacja ukraińska przedłożyła ponadto me- 
morjał, z prośbą o uwolnienie jęńców-inwalidow 
oraz prosiła o przyspieszenie dochodzeń sądowych 
w sądach cywilnych jak i wojskowych.

Prezes komisji p. Tabaczyński stwierdził po­
prawę stosunków tak w obozach ,jeńców jak  w wię­
zieniach i szpitalach i obiecał, ze żądanie delegacji 
zostanie rozpatrzone i w miarę możności załatwio­
ne. Komisja odjeżdża dziś do W arszawy.

— Wiec ogólno - rdcademkki wjhędzie się w  
środę 11 bmi. o godz. 6 wiecz. w samJzytUni Aka­
demickiej) (ul. Łozińskiego 7). Na porządku dziennym, 
omówienie materjału na zjazd ogólno - akademicki 
w Warszawie, uchwalenie rezolucji i dyrektywy cłla 
delegacji lwowskiej. Wzywa się młodzież do gremial­
nego przybycia. — Lokalny Komitet Organizacyjny 
Zjazdu.

— Zjadliwa notaka “Wpereda" Wczorajszy 
„Wpered" podaje następującą notatkę pt t. „Manife­
stacje i chleb“: Nadzwyczajne posiedzenie tymczaso­
wej rady m. Lwowa odbędzie się dziś. Na porządku 
aziennym manifestacja z przyczyny zajęcia przez woj­
ska pol-kie krajów morza Bałtyckiego. Ale o spra­
wie dostarczenia miastu chleba nie będzie miwyA

Nie wiadomo, czy podziwiać u. głupotę pismaka 
ukraińskiego, czy perfidję.

— W ieczór Karłowicza w „Kole muzycznem", 
zapowiedziany na dziś, został odłożony do 19 b. m.

— Krupy hreczane i kukomdzian* W sklepach 
miejskich sprzedają obetnie po pół Kilograma lu-up 
hreczanych i kukurudzianych iia rodzinę za odcięciem 
odnośnego odcinka karty spożvcia. Pęcaku nie ma 
zupełnie, bo ziarna jęczmienne przemielono już ubie­
głego tygodnia na mąkę, z której wypieczono chleb 
dla mieszkańców Lwowa.

— Do kSwy brak kartofli. Od czasu, gdy rząd 
zaprowadził sekwestr na kartofle. dostawa tego po­
trzebnego najuboższej ludności produktu zupemie 
ustała. P.zedtcm można było sprowadzić do Lwowa 
od prywatnym producentów oodaj taką ilość, która 
najuboższą ludność mogła jako tako zaspokoić. Od 
sznregu tyg »dnl t to ustało zupełnie. W Poznańskie m 
ma być, jak obliczają zn iwcy okoio 11.000 wagonów 
kartofli do zbycia, lecz żaden producent nie odważy 
się wysyłać kartofli ł  obawy przed konfiskatą w  dro­

dze, a w Warszawie nie mogą jakoś ó,ć sobie rady 
z owym sekwestrem i pchnąć nareszcie spraw ę. na 
tory tak bardzo przez ludność pożądane. Kartofli 
nie ma Lwów wcale, a jeśli gdzie pojawią się pry­
watnie, cena ich jest bardzo wysoką. Może posłowie 
lwowscy zechcą iraomnąć się o Lwów tam, gdzie 
nas tak lekceważą.

— 2  izby sądowej Wczoraj przed trybunatem 
wzmocnionym, któremu przewodniczy sędzia Nshay, 
rozpoczęła się rozprawa przeciw Katarzynie Lisowe­
kowe; i Katarzynie Hryńczyszyn, oskarżonym o zbrod­
nię współudziału w raounku, oraz przeciw Stanisła­
wowi Switlakowi, Janowi Maksymowowi i Rozalji 
Henikowej o nabywanie i przechowywanie rzeczy z 
rabunku pochodzących. Sprawcami rabunku byli: Wła­
dysław Adamczuk, Jan Lewicki, Paweł Oniehomowski, 
Antoni Kilian i Franciszek Czerniewicz, herszt bandy, 
składającej się z dezerterów wojskowych, którzy u- 
zbrojeni w karabiny, po inwazji ukraińskie) dopuścili 
się we Lwowie szeregu rabunków i zostali już za to 
ukarani karą śrniere , lub więzieniem. Liso wekowej 
zarzuca prokurator p Kowalski, że spowodowała 
Czemiewieza do rabunku 180.000 koron, a Hryr.czyszy- 
nowej, że jako dozorezyni domu wpuściła rabusiów 
do kamienicy i wskazała im mieszkanie, w którem 
dokonaii rabunku. Oskarżonych Swi laka i Makiymo­
wa Łroni adwokat dr. Pieracki. Wyrok zapaść niu 
dziś przed południem.

— 25.C0C hcczek śledzi dla w schodniej Ma* 
łop Iski. Nadt szło już do Lwowa 70 wagi .nów 

'śledzi, a około 100 wagonów jest w diodze. Z te­
go 5 wagonów przeznaczono dla miejskiej apro- 

■wizacji we Lwowie, a resztę przeznaczy PUZAP 
l dla wschodniej Małopolski. Podobno PUŹAP każe 
( solne płacić o 200 marek więcej na jednej beczce 
■śledzi od ceny rzeczywistej. Czy me jest to za 
wysoka kwota na pokrycie kosztów transportu?

— G5 pociągu a  Krakowa do Lwowa, pod­
czas ratowania, zemdlałemu Adolfowi nadsethu 
skradziono 5.UU0 koron.

— W aląca s ię  kam ienica. Wczoraj przed 
połuiniem, w realności przy ul. Zamku dej ł. 1, 
spadł większy kawałek ozdóbki uzym su) na prze­
chodzące dzieci, raniąc je dotkliwie. W tym czasie 
dzieci powracały do domu ze szkoły, znajdującej 
sie przy tej ulicy

13? PoSsse fi na £&!scte.
— Dr. ju lju sz  Tw ardow ski nie usiępi«'e.

-Polnische Stimmen“ donoszą: Wiadomość o dy­
misji pełnomocnika głównego urzędu likwidacyjne­
go w Wiedniu dr. Juljusza Tarnowskiego me od­
powiada faktom. Przedwn !, dr. Twardowski zo­
stał uproszony przez rząd polski, by nie obstawał 
przy swojej dymisji. Prof. Jan Rozwadowski nie 
jest bynajmniej upatrzony na jego następcę, lecz 
desygnowany na inne stanowisko w zakresie ak­
cji reparacj jnej.

— Paderew ski wyjechał z W arszawy na 6, 
tygodni do Morges w Szw Łicarji.

— Podziękowania dla p pasła Bryla Z Siemia­
nówki, DOW. I.wów, piszą nam: Podpisani rolnicy 
z Siemianówki, pow. Lwów, upraszamy Szan. Redak­
cję o umieszczenie w łamach „Kurjera Lwowskiego1' 
następu ącej notatki:

W czasie walk ukraińskich zebrały nam wojska 
ukraińskie konie, zostawiwszy w zamian chore szkt py 
i kaleki niemożliwe do utrzymania. Dziś, kiedy konie 
te przyprowadziliśmy do zdrowia i liczyliśmy, że z 
wiosną będziemy mogli pi acować, zjecnala komisja 

] wojskowa i poleciła nam wspomniane konie, które 
wyzdrowiały, zwrócić wojskowości.

Udaliśmy się do p. posia 3ryla o poradę i po­
moc i za jego staraniem zwrócono nam nasze, przez 

i tak długi czas pielęgnowane konie. Będziemy mogli- 
z wiosną pracować i grunta nasze obsiać.

Gdyby nie interwencja p. pos. Br.- la, nie moglibyśmy 
naszych grantów obsiać i byłby uszczerbek tak dia 
powiatu, jak i dla miasta Lwowa.

Na tem miejscu składamy posłowi Brylowi ser­
deczne podziękowanie staropołskiem: „Bóg ma za­
płaci!" — Jan Skroba Jan Tuła.

— idowo mianotrą.iy wojewoda podolski,
p. Kraczkiewicz, wyjechał w towarzystwie komi­
sarza generalnego Minkiewicza, prezesa sądu po-
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doskiego, szefa wydziału oświatowego W acława 
Słubniewskiego, szefa wydziału prasowego Stani­
sława Stępowskiego i kapkana Wilka Czarnockiego, 
na objęcie administracji województwa podolskiego. 
Starostą kamienieckim został mianowany starosta 
tarnopolski p. Hubert, starostą płoskirowsKim p. 
Iwanicki.

— FkancLI w  warszaw towarzystwie trkarsKlcm
Piszą nam z Warszawy: Zdarzyła się niebywała rzecz 
w warsz. tow. lek. £>r. Kazimierz Dłuski, znany świa­
tu lekarskiemu z mnóstwa piu. naukowych, a szero­
kiej publiczności jako twórca i przez lat 20 dyrektor 
pierwszorzędnemu sanatoijum dla chorych piersiowo 
w Zakopanem, przeniósłszy się przed kilku miesiącami 
na stały pobyt Jo Warszawy, zgłosił za poleceniem 
znakomitych lekarzy tamtejszych, chęć przystąpienia 
do warsz. towj. lek I o dziwo — w balocie upadł. 
Polityka wzięła w tem stowarzyszeniu zawodowem 
tak bardzo górę, że zapomniano o jego celowością 
Fakt ten jest z oburzeniem omawiany zarówno w 
kolach lekarskich, jak i w części prasy warszawskiej'

?« z zapatrywaniami politycznemt dr Dłuskiego 
. .. sympatyzować,, a nawet je zwalczać, ałe nie wolno 
stowarzyszeniu zawodowemu, mającemu pretensje do 
instytucji niejako naukowej, przymykać oczy na fa­
chowe zasługi człowieka o cliarakt .rze czystym jak 
kryształ, a kierować się Jedynie pobudkami natury 
polityczno-partyjnej. Warsz. tow. lek. nieprzyjęciem 
dł. Dluskk-go, kkpiza o znakomitych zasługach dla 
społeczeństwa i medycyny, a o nieposzlakowanym 
charakterze, ubliżyło nie jemu, ale Towarzystwu, które 
zapomniawszy o swych zadaniach, przemieniło się 
w polityczne konsorcjum?

— Trayiczna śmierć dwóch lotników pol­
skich. Z Tarnopola donoszą: W  sobotę 7. b. m. 
odbył się manifestacyjny pogrzeb dwóch lotników 
polskich 26 letniego por. Kazimierza Sworzowskie- 
gu, pilota, komendanta 6. eskadry lotniczej i pod­
pór. Feliksa Błaszkiewicza, obserwatora łotn. Ulegli 
oni wypadkowi, spadając z wysokości 200 m. i 
ponieśli śmierć na miejscu. Wzlecieli 4. b. m. na 
wywiad z lotniska w Tarnopola w kierunku Pło- 
skirewu latawcem dwuskrzydłowym marki Roland, 
(hotbrem o siic 180 mk. Koło Burek samolot przy­
chylił się i począł spadać szybko. Koledzy tarno­
polscy widząc katastrofę, udali sję na miejsce w y­
padku, gdzie znaleźli zwłoki lotników, motor wryty 
w ziemię, skrzydła połamane — kadłub roztrza­
skany. W  pogrzebie manifestacyjnym, kłóry odbył 
się ze szpitala wojskowego w Tarnopolu na dwo­
rzec kolejowy wzięli udział oprócz rodziny, kole­
gów i licznej publiczności gen Iwaszkiewicz i  szef 
sztabu rmłk. Kessler.

— Lzas trw ania pracy w  haudfccli 1 zakładach 
przemyto wy.Jh W Krako ,vie ogłoszon p następujące 
obwieszczenie: W dzienniku ustaw rzczpł.ej"polskiej z 
9 stycznia 1920 r. ogłoszoną została ustawił z 18 gru­
dnia 1919 r. o czasie pracy w  przemyśle i handlu, 
która wchodzi w-życie z dniery 6 lutc-go br. Według 
art. 2 ustęu 4 powyższej ustawy, ma rada miejska 
po wysłuchaniu stion interesowanych, określić go­
dzinę otwierania i zamykania sklepów dla każdej 
gai^zi handlu jednolicie. Zanim jednak rada miej:ka 
poweźmie w  tej sprawie uchwałę, magistra, jako wła­
dza p-olityczna I instancji postanawia, co następuje: 
aa) sklepy spożywczo mają być otwarte: a) sklepy 
spożywcze od godziny 7 rano da 12 w południe 
i  od gadz. 3 do 6 popoł.; b) wszystkie inne sklepy 
od godziny 8 rano dio 1 jpopof. i od 3 do fi popot.; 
c) Sęyzyernie i łaźnie od godziny 8 rano do 11 przed- 
po.udniem i od godziny 2 do 7 popołudniu. Powyż­
sze postanowienia obowiązywać będą aż do czasu 
ogłoszeni i odnośnej uchwały Rady miejskiej. Zara­
zem zwraca się uwagę, iż  wedle art, 10 powołanej 
ustawy, w nleezielj i dni świąteczne, ustawą ozna- 
czore, praca w zakładach podlegających powyższej 
ustawie jest wzbroniona, z wyjątkiem wypadków prze­
widzianych w  art. 11 tajże ustawy. Nad wykonaniem 
powyższej ustawy i niniejszego ro oporządzenia, czu­
wać będą organa policji i magistratu!,

— Zniszczenie drukarni. Z Łodzi donoszą, 
że strajkujący zecerzy urządzili onegdaj napad na 
lokal dziennika „Rozwój", Drukarnię zniszczono.

Od paru tygodni trwał w drukarni „Rozwoju" 
strajk zenerów. Pomimo to administracja „Rozwoju" 
nie przerwała wydawnictwa dziennika, który skła­
dano własnemi siłami i w  zmniejszonym formacie 
drukowano. Po pewnym czasie, przystąpiono do 
nowego kompletowania zecerów i „Rozwój* wy­
chodzić zaczął w  normalnych rozmiarach.

Z W arszawy donoszą iż pomimo wszystko 
poniedziałkowy iwimer „Rozwoju* wyszedł.

08 ostatni zapustny wtorek. Kasyno i koło 
lit. art. dla przypomnienia tradycyj przedwojennych 
wtorków Koła, pełnych werwy i ochoczej zabawy, 
urządza „nasz w teren". Imienne karty wstępu 
przedewszystkiem dla członków i ich rodzin wy­
daje od jutra sekreta*jat. Gości, których członko­
wie mają zamiar wprowadzić, należy wpierw za­
pisać r.a listę uczestników. YVieczór ten ze wzglę­
du na popieleć rozpocznie się już o godz. 7. wierz.

Ś l ub .  W sobotę 7. lutego pobłogosławił ojciec supe­
rior T. J. Henryk Hadueh, związek małżeński panny Róiy 
Cieńskiej, córki śp. Kazimierza i Marji z Horodyskjeli, 
z panem Aleksandrem Gniewoszem ze Złotego Potoka.

1026

ŚLUB panny Marji Józefowiczównej z p. W in­
centym Matulą urzędn. Zakładu ubezp. robotn. od­
był sie we Lwowie d. 31. stycznia br 10 i 8

^LUB panny Janiny Sterzyńskiej z p. W łady­
sławem Matulą porucznikiem pilotem W. P. odbył 
się we Lwowie d. 5. lutego br. 1049

DENTYSTA Dr. JAN BRZESKI powrócił i
ordynuje Lwów Akademicka 3. 947

i

U jęcie  bandytów .
Po aresztowaniu Kik a-i a, pozostali towarzysze Je­

go na wolnej stopie w dckzym ciągu uprawiali rabun­
ki we Lwowie. Policja pa ślad ich wpaść nie mogła 
gdyż Danda była silnie zo ganizowaną.

Dopiero niesumienny podział łupu uzyskanego z 
rab uaku, dokonanego w  mieszkaniu Kesslers przy 
ul. Donsa 1. 14, o czem wspominał śmy z. r. w  li­
stopadzie — dostarczył wątku do wykrycia i ujęcia 
niebezpiecznej szajki

Sprawa p-zedstawia się następująco: W  grudniu 
z. r. dowLdzialy się organa policyjne, że do Leopol­
da Staneckicgo mifcazkającego z Marją Mudr-, przy 
ul. Trauguta I. 9 a, przychodzą różne indywidua, 
które namawiały go do wzięcia udziału w  rabunkach 
przy ul. Dumsa lub Szeptyckich. Dowiedziano się też, 
że Staneekifcgo namawiali jeńcy austrjaccy Jan No­
wak i Jan HoKbowuki, rolnicy z Królestwa, którzy 
po (dokonaniu rabunku u Kessłera Wyjechali joe Lwową  
Następnie dowiedz1 ano się także, że pozostawili oni 
tu we Lwowie swoje „narzeczone" Anic-Ię Kuźminiuk 
i Zofję Piniak. Powyższe osoby nieznacznie zaczęto 
śledzić. Wyrik śledztwa wyjadł pomyślnie, gdyż 4 
bm. aresztowano Jana Nowaka u dozerezyni Anny 
Mykieiiuk przy ul. Szeptyckich 1. 11. Nowak właśnie 
w tym dniu powrócił do Lwowa. Przy konfrontacji 
z Kesslerami został on pozna-y, jako koroenaant ra­
busiów, do czego też sam cię przyznał. Zaprzeczył 
lyBco wysokości zrabowanej kwoty. Podał także, że 
do rabunku namówił szajkę Damian Chorobiowski, 
były podurzędnik pocztowy, który obecnie nie pełni 
swych obowiązków, gdyż jako Rusin nie chciał zło­
żyć przysięgi. Z Chorobiowskim poznaf sie w  urzę­
dzie pocztowym na dworcu, gdzie byt zajęty w 1918 r. 
Wraz z Janem Hołubowskim. Podczas ślećLtwa stwier­
dzono również, że Ghorobiowsk, namawiał szajkę do 
rabunku u Heleny Broniewskiej, zamieszkałej przy ul. 
Dekerta I. 17, i  jej pełnomocnika Kuśnierza, urzędni­
ka kolejowego, z którymi miał zaterg na tle pienięż­
nym z powodu spinedaży kamienicy. Chorobiowski 
bowiem ostatnimi czasy zajmował się handlem ka­
mienic, na czem nawet dorobił sie ładnego „mają- 
teczku" w postaci kamienicy przy ul. Szeptyckich 
I. 63. Rabunek ten jednak nie udał się szajce, choć 
trzy razy usiłowała go wykonać. Również nie udał 
się im rabunek u r«  żaika Władysława OsteowslJego 
na Zamaiutyncwie, skąd tramwajem udała się szajka 
do mieszkania KessSerów.

W rabunku tym brr li udział" Jan NowJc. Jan 
Cłiołubowski, Władysław Slopczyński i Władysław 
Jakobschy. Po wejściu bandytów do mieszkania No­
wak „spędził" rodzinę Kessłerów do kuchni, wydobył 
rewolwer i zawołał: „Teraz pieniądze, albo śmierć1* 
Kessłerowa odpowiedziała ze strachem: „Dam pie- 
nirdze ‘. W ręta od męża klacze kasowe i wręczyła 
je Nowakowi. Wówczas Nowak znów polecił rodzi­
nie przejść do pokoju i  w  Jej obecności otworzywszy 
kasę, wybrał z niej pieniądze, które pochował po 
kieszeniach. W kasie p-ócz gotówki w  kwock, 70.000 
km on, które KessLa-owie mieli ze sprzedaży kamie­
nicy, była blżutarjr, którą Nowak także zabrał.

Po wypróżnieniu kaay Nowak z rewolwerem w  
ręku zawołał: ^Gda ê jest reszta, bo was wystrzelam 
jćk psów".

Kes-1 « » » , wyjęła z torebki pią**ares 1 dała 
Nawidłc-d 300 koron banknotami po 10 ker.

Po odebraniu i tej gotówki bandyci wyszli. Na 
krzyk jednak poszkodowanych Nowak strzelił na u- 
licy Bandyci zb egii w  kierunku ul. Listopada, gazm 
pożegnał się z nimi Jan Holubowski. Oni zaś w  trójkę 
iidah się do szynku koło policji przy ul. Brajerowskiej 
I. 22, gdzie Nowak, dzHąo łup, dał każdemu po 80 
kor. i część bizuterji. A zatem Nowak podzielił t y t ­
ko kwotę, którą otrzymał od Kesslerowej. Gotówkę 
zaś, jaką wybrał z kasy. dał HołubowskWnu, z którym 
następnie podzielił się i wyjechał ze Lwowa.

Niesumienny podział łupu bvł właśnie powodem, 
że podeja wpadła jia trop bandytów, których areszto­
wano. Jeden tylko Holubowski jest jeszcze na wolnej 
stopie, gdyż obecne miejsce jegu pobytu jest niewia­
dome.

Rorurawa przeciw aresztowanym odbędzie się d. 
12 bm. przed sądem doraźnym.

Z życia naszych henkoro. Odradzająca się 
z dnia na dzień coraz żywiej aktywność gospo­
darcza społeczeństwa, odbija się w sposoh wyra­
źny na wzmocnieniu się i rozroście polskich in- 
stytucyj kredytowych. Między innemi zanotować 
przychodzi okoliczność dla naszej organizacji kre­
dytowej bardzo pomyślną, oto że instytucje te, 
które Jo niedawna nie mogły jeszcze odgrywać 
tej roli gospodarczej, która z  powołania im się 
należy, nie rozporządzały bowiem dostatecznym 
kapitałem, coraz bardziej rosną, potężnieją i coraz 
silniejszy wpływ wywierają na społeczne gospo­
darstwo.

Do nich należy Akcyjny Bank Związkowy 
we Lwowie. Na ortatniem posiedzeniu Rady Za- 
wfadowczej Instjtucji zapadł szereg uchwał dla 
jej przyszłej dzia!a!noś'’i, bardzo ważnych a zna­
mionujących zarazem, jak silnie wżyła się ona już 
w gospodarstwo krajowe i jak  dobitnie na nie od- 
dzń łj wuje.

Akcyjny Bank Związkowy objął w ostatnich 
cząsach cały szereg grup interesów i cały szereg 
sfer potrzeb gospodarczych, jakie się w ostatmej 
dobie na horyzoncie wyłoniły. W  szczególności 
objął sferę interesów Spółek z ogr. odp., które dziś- 
uw'aźać można za nowy typ kooperatywy. Także 
kredytowo-pieniężne interesy drobnego przemysłu
i rękodzieła zostają cbecnie na zasadz ę układu, 
zawartego ze Związkiem Kredytowym Spółek rę­
kodzielniczych niepodzielnie przez Bank zastąpione.

Rozszerzanie się działalności Banku idzie w 
w tak szybkim tempie, że Rada Zawiadowcza do­
szła do przekonania, ze należy w jak najkrótszym  
czasie, przeprowadzić nową emisję altcyj Banku, 
która — o ile nas wieści doszły —  została już 
prawie w zupełności pokryta, tak że tylko nie­
wielka ilość akcyj dostanie się do obrotu prywat­
nego. — Akcje emitowane będą dziś po kursie 
K 450 '—, za nominale po K 400 '— za sztukę.

W e Lwowie, dnia 7. lutego 1920.
—o—

M ieszkańcy B orysław ia ośmielają się uwia­
domić p. P rezyden ta  poczt I telegrafów  we
Lwowie, że list polecony z Drohobycza dó Bory­
sławia idzie lub ściślej raczkuje obecnie dni tylko... 
17, a zarazem zapytuję uprzejmie, jak sob'e Pan 
Prezydent wyobraża w podobnych stosunkach 
rozwój naszego handlu i przemysłu, o czem się 
tyle mówi i pisze. — E. R. 1013

W ydział Tow. pań S alezjaneh  zaprasza na 
nadzwyczajne walne zgromadzenie dnia 13. b. m. 
piątek, w pracowni Salezjańskiej ul. Piekacs ca 1. 17. 
wejście od ul. Skrzyńskiego. Uprasza się o ja s  
najliczniejszy udział celem omówienia barczo w a­
żnych spraw bieżącej chwili.

EGZAMINA KWALIFIKACYJNE dla nauczycieli szkól 
ludowych pospolitych (powszechnych) odbędą się przed 
komisją egzaminacyjną we Lwowie dnia 15. m ar .a 1920.

Podania wnosić należy do 6, m arca b. r. do kom. 
tg i ,  Lwów, ni. Sis rhkowaka 45.

■—O—
— Polskie Tową-zj .two PefićecbafTTOe We śro­

dę, dnia l 1.. lutego o godz. S-tej wieczór, odbędzie 
się tygodniowe zebranie, na któi nn prof. dr. Maksy­
milian Huber wygłosi referat „O dr.a1.a0L1 uzbroją- 
ióa w  L  MŚe*.
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w aBffigfSagy.

Oenrona polskiego stanu posiadania. Do
Adwokatów-Poinków! Związek adwokatów pol­
skich we Lwowie w daiszem wykonaniu rezolucji
l. zjazdu adwokatów polskich, odbytego we Lwo­
wie w roku 1914, uznającej jakikolwiek w sptł- 
jdział adwokata' Polaka w pozbyciu ziemi polskiej 
w obce ręce za uwłaczający godności adwokata 
poskiego, ustanowił z dniem 1 lutego 1920, stalą 
lom isję doradczą w  sprawach wątpliwych narodo­
wo transakcji majątkowych, do której każdy adwo- 
kat-Polak może się zwrócić w  razie takich wątpli­
wości, bez względu na to, czy jest członkiem 
Związku. — Korespondencje należy prze-yłać pod 
adresem Kolegi dra Stanisława Grzesika we Lwo 
«ie, ul. Bourlarda 2. 1012

Tow arzystw o wałfei z gruzifcft poczuwa się
do obowiązku tą drogą złożyć najserdeczniejsze 
pooziękowanie wszystkim, którzy przyczynili się 
do uświetnienia i materjalnego powodzenia ratrtu 
urządzonego dnia 2. lutego r. b. A więc w  pierw­
szym rzędzie JW Pani Przewodniczącej Juhusaowej 
hr. Tarnowskiej i wszystkim Paniom, które laska 
wie przyjęły obowiązKi Gospodyń i aararri swoi- 
mi przyczyniły się do urządzenia wspaniałego bu­
fetu —■ pod energicznym i światłym zarządem 
JW Pani W angowej, a  także tym Pp. Kupcom, któ­
rzy również do tego bufetu dary swoje nndesłali.

Dziękujemy także najserdeczniej JV ’’P, Arty­
stom i Artystkom za tak cnetnie i łasKawie zło­
żone ofiary z prac artystycznych do łoterji na rę­
ce zbierających Pan — a to prof. J. Rybkowsklej 
i prof hi. Kwiatkowskiej.

Gorące słowa podzięki należą się fWP. dr. 
L. Węgrzynowskiemu, Majorowi Lekarzowi P. 
i naszej ukochanej młodzieży komitetowej WPp. 
Lekarzom i Medykom wojsk., którzy urządzeniem 
tego pięknego rautu i prowadzeniem zabawy ta­
necznej — pod Wodzą Wp. Teleżyńskiego taK ży­
czliwie i ochoczo na cel odbudowy Sanatorjum 
w Hołosku się zajmowali.

Dziękujemy także famie S. W . Niemojowski 
i S-ka za łaskaw e ofiarowanie kooert i kartek do 
loterji a WPanu Stanisławowi Aolowi za hojny 
dar pieniężny.

W  końcu wyrażam największe słowo wdzię­
czności dla naszej prasy, która od początku istnie­
nia „To warz. walki z gruźlicą", zawsze chętnie 
otwiera łam y swoich pism dia naszych komuni­
katów.

Prof. W tczhow stu
—o —

Jutro to jes t we czw artek 12. łun., odbędzie się w 
Kasynie miejskkrm „Wieczór Di?hlański“, z nader urozmai- 
oaym kotylionem. Pozostałą jeszcze iiosć biletów można 

nabywać w dzień zabawy między godz. 10— 1 i od 4-tej 
popołudniu. 1018

I I I
Polskiego Towarz. Przyrodników im. Kopernika
odbędzie się we Lwowie, w  saii Zakładu Chemi­

cznego Uniwersytetu (ul. Długoszń 6) 
w  dniach 17. i 18. lutego 1920 r., o godz. 6 wiecz.

Porządek dzienny:
W torek daia 17. lutego (godzinie 6-tej w ieczór):
1. Zagajenie przez Przewodniczącego
2. Sprawozdanie Zarządu Głównego.
3. Sprawozdanie kasowe.
4. Sprawozdanie Oddziałów' i owarzystwa.
5 Sprawozdanie Komisji rewizyjnej.
6. W ykład prof. dra K. Klinga: O gazie ziemnym

(z ODrazami świetlnymi).
7. W ybór prezesa na r. 1920.
8. W ybór członków zarządu na rok 1920.
Środa dnia 18. lutego o goazinie 6-tej wieczór.
9. Zmiana ustaw Towarzystwa.

W  razie braku kompletu odbędzie się W alre 
Zgromadzenie z tym samym porządkiem dzien­
nym i w tym samym lokalu w środę 18. lutego 
1920 o godzinie 6 30 wieczorem. Wr tym drugim 
'enninie każda ilość obecnych Członków Tow a­
rzystwa wystarczy do powzięcia prawomocnych 
uchwal (par. 11 ustaw).
1035 Zatfją#

Z  Towarzystwa prawniczego. We czwartek 
12. lutego o godz. 6 wiecz. odbędzie się ui. Zi- 
morowicza 9., dalszy ciąg odczytu sędziego Ka­
rola Granów sWiego o sztuce ustawodawstwa. —

Polskie Towarz. Filozoficzne. XV. W alne
Zgromadzenie członków odbędzie się w czwartek 
ania 12. lutego br. o godz. 8 wieczór. Bezpośred­
nio po Wałnem Zgromadzeniu odbędzie się 202. 
posiedzenie naukowe na którem p. W . Wolski 
wygłosi odczyt pt.: „O n-eznanej formie wniosku".

  1036
—o—

UZ1S dnia l l .  lutego 1920 r. odbędzie się hal 
w sali „Izoy ręKodzielniczej“ (plac Strzelecki), 
podoficerów VI. baonu telegr., ood protektoratem 
JW p. pułk. Lindego Zabawę urozmaici wystęo 
p. A. Krtschman, R. Gieras.nski i M. Windheim. 
Pocz. o godz. 20'30. W stęp tylko za zaproszenia­
mi. które nabywać można od g. 16 w Kasie sali.

B H H D D B B B B K a a S B a n a r a B B B B n B B I I ^ n

Sytuacja ekonomiczna Niemiec.
Korespondent „Echo de Paris" p. Ch. Bonnefon 

^odaje ciekawy rys sytuacji ekonomicznej i  politycznej 
Niemiec.

Mimo głodu, który szerzy się coraz bardziej i 
nędzy, w  której żyje 9/10 ludności, nigdy tyle nie 
wytrawa no i nie wyrzucano pieniędzy, co teraz. Głód 
grozi Niemcom także z powodu braku pracowników 
rolnych, których Niemcy rekrutowały głównie w kra­
jach słowiańskich w liczbie 900 U0y ludzi. Dług nie­
miecki w  r. 1930 dociągnie 300 miljardów mfc., suma 
zaś, którą maję koalicji wypłacić, wynosić będzie 
300 miijardów franków, podczas gdy cały majątek 
Niemiec, odliczony przed wojną, wynosił 450 miljar­
dów najwyżej. Zwrócić trzeba uwagę na to, że Niem­
cy strachy najbogatsze prowincje w obecnej wojnie.

Korespondent „Echo de Paris" jest pewny, że 
naród niemiecki nie zginie i przetrwa zwycięsko 
chwilę Krytyczną. Stwierdza on też, że wszystkie 
paitje niemiec.óe połączyły się i złożyły politykę za- 
-gimikzną w  ręce wszechniemców. P. Bonnefon, któ­
ry pierwszy podał wiadomość o propozycjach nie­
mieckich przymierza niemieeko-angietko-francuskier­
go, pragnie naród niemiecki ratować od zagłady, 
jak twierdzi, dlatego, aby dać mu możność spłace­
nia wynagrodzeń wojennych, pi zastrzega też stale 
przed polityką bezwzględną, która utrwaliłaby mię­
dzy Francją a Niemcami nieub'aganą nienawiść. Jak 
dai ko jesteśmy od niewzruszonego stanowiska 
,3‘Homme librę*.1, organu Clemenceau! Szowinistyczne 
„Echo de Paris“ stające, choć skrycie, w  obronie 
Niemiec, jest zjawiskiem znamlennem. Czy opinję tę 
dzielą też i dwaj dawni współpracownicy tego pisma, 
a obecni ministrowie gabinetu Milleranda, finansów 
Marsa! i  rolnictwa Ricard? A zwłaszcza ciekawe dla 
Polski byłoby dowiedzieć się, jaką politykę w sto­
sunku do Niemiec popierać bedzie w łonie gabinetu, 
minister spraw wewnętrznych dteeg , z pochodzenia 
Niemiec, zwołenn.k progermnńskiej polityki praz Ca;l- 
laux? Im prędzej będziemy o tem wiedzieć, tem 
łatwiej Dędustmy mogh się ochronić od większych 
katastrof.

Bff OlSrolOtij3b

f
, r. Za spokól dusz i. p.

Feliksa Aleksandra Keyhy
b. Kwestora Politechniki

i J e g o  M atk i P a o iin y  z  W eso ło w sk ich  K eyhow ej
odbędzie się

Nabożeństwo żałobne
dnia 14. lutego o godz. 9-ej rano w kościele O. O. Domi­
nikanów na k tóre w ciężkim sm utku pozostała Rodzina,

W io s e n n a  m oda.
Wszyscy mają oczy ku Francji zwrócone. £>wi«u 

niewieści z ruenuiicjszem za ciekawieniem niż politycy 
oczekuje wieści z Paryża. Lecz wielkie pracownie 
krawieckie zazdrośnie strzegą tajemnicy mody i łat­
wiej jakaś dypoo.natyćzna niedyskrecja ocLuoni rąbek 
tajemnicy politycznej, niż dojdą nas słucłw o nowych 
prawach smaku. Jkdmu coś niecoś priKde dojdzie 
do uszu Bihacznoftl ci saczęśliwi «toL .vor w teł

pochwyconą wieścią dzielą się pisma z czytelniczkami 
zniecierpliwionemi. Posłuchajmy co mówią: Oto suknie 
zwężone ku dołowi, a sfałdowane na biodrach pano­
wać mają dalej na sali balowej i w salonie; toalety 
space’ owe i kostjumy umiłowany natomiast Enję pro­
stą, nadającą dziwną młodość sylwetce kobiecej. Za­
pewniają nas znawcy, że nowa moda tegoroczna, po­
dobnie jak w  Ia.ach tstatnich, pozwoli na najroz­
maitsze kombinacje, ułatwiające przerabianie i od­
świeżanie w  nieskończoność starych kostiumów i su­
kien.

Miejsce brokatów i eiężkich jedwabiów na suk­
niach wieczorowych zajmą: charmeuse, crepe de chi- 
ne ozdobione haftem i paciorkami Na suknie wizy­
towe najstosowniejszą bęazie mięka taiia gładka lub 
w drobne kwiaty, futury w  paski i wzory o kolorach- 
bardzo żywych wrócą do władzy. Wogóle przepowia­
dają na ten rok panowanie barw jasnych, zarówno 
w salonie, jak na ulicy. Na kostjumy materje wełnia­
ne. miękkie, układające się pięknie, mogą być częste 
w Kratki, 'iw paski lub w (groszek. Jako obszycie, taśmy 
jedwabne lub wełniane — haf owanie ich jest ostatnim' 
wyrazem mody. W przeciwieństwie do mody, panu­
jącej tej zimy, suknie wieczorowe są bar<L*> mało 
wycięte, znika wydęcie w  trójkąt. 1 rwagi na razie 
bardzo ogólne, które może niedługo uzupełnić bę­
dziemy jnogfl nowym: szczegółami.

Nadesłane,
(Za rubrykę tę  redakcja nie bierze odpowiedzialności).

Podziękowanie.
Za sum ienne i uwieńczone powodzeniem przygoto­

wanie nas do egzaminu z rachunkowości państwowej skła­
damy tą  drogą serdeczne podziękowanie W Panu Zygmun­
towi Olszewskiemu, dyrektorowi konces. szkoły rachunko­
wości (Kurkowa 1. 38), tudzież W Panu Janowi Nędzowskie- 
inu, profesorowi tejże szkoły, przyczem uważamy za m iły 
ohowiązek zakład ten każdemu najgoręcej polecić.

Bus nowska Felicja. Kozłowska Marja, Lubaczewsk*. 
Zofja, I.uderówna Zofia, Maiinkówna Ewelina, Malinowska 
Olga, Rogowska Marja, Sawczakówna Irena, Szczepańska 
Kazimiera, Szumowa Marja, Borusiewicz Stanisław, Bajda 
Stefan, Khrlieh Stanisław, Fabrowski Józef, Kauczyński 
Michał, Mazur Stanisław. Strzelbicki Roman, Zawadzki Jan.

Specjalista chorób skórnych i wenerycznych

Dr. Ilescheles 94
ord. 10—12 i 3--5, dla kobiet 2 -  3 -  Sykstuska 1

Zakład Iekarsko-dentystyczny i techniczio-dentysf.
Dr. Henryka i Bernarda B&igera

Lwów. ni. Legjonów 7. 757

Specjalista w położnictwie i chorobach kobiecych

D r .  T a d e u s z  W ic z y u s k i
ul. Homanowicza 3,

727

Dentysta Dr. Tadeusz Kasprzycki
ordynuje Lwów' ul. Romanowicza 3. parter 

ul. Akademickiej).
(przedłużenie 
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Dn?arv dairio nnulfłari* kilkadzi *p°,p-k e®&psk«ch
FU łdlj Ulijll! D U p ta l l .  kupi całe dw ory po cenie mo- 
iliw  j. Opisać żądania w koronach bib m arkach, adreso­
wać Hornan Lwów Królowej Jadwigi 27.   1 Ot 9

Ofiary i pokwitowania.
(Złożono w  naszej Administracii.)

{Ma „Ochronę Dziecka". Ku uczczeniu trzeciej 
rocznicy śmierci ś. p. dr. Walerego Frankowskiego, 
starszego lekarza miejskiego B. Chojnacki 30 m a­
rek polskich.

Kursa giełdy.
Lwów, 10. lutego 1920.

1. Akcje Lankowe za sztusę (łącznie z kuponem bieżącym)
W aluta koionowa 

W artotć nom inalna 
Ostatnia dywidend"

płacą: żądąją  transak.
Bank gal. dla handlu i prz. 400—24 600'— —■— —
Bank hip. gal. 400 — 28 725 '— — — —• —
Bank hlp. remel. 400 — 24 485-— — — —•—
Bank Indowy 200— 10 305-— —
Bank przem ysłowy 490—20 625*—  —*— — •—
Bank ztean k- k o d .  gal 400—24 630-— _ —  — -
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II. Akcje Tow. hanu!. i prŁ,-n.
Brow iry Iwowsitie 500-
Tow. Chodorów 200-
Tow. ake. Fabr. k a rt 200-
Tow. Gafota 200-
Tow. Górka 200-
Polska Nafta 509-
Polskie Tow. handlow a 200- 
Tow. Prz-sw-irsk 100)-
T o*. Rakszawa 200-
Zakłudy tiek tr . ,S lers»*  200- 
Tow. Wang 200-
To iv. Zieleniewski 200-
Lwowski akc. Zakł. zaot 400-

■00 900-— —
-00 4 0 5 -- 505- 
-IG 300-— —
-00 310-—
•14 9C0-— —•
-00 1330— —
■ 00 460-00 —••• 
-bO 2200*— — 
■13 300:— —
-96 300 00 —
-00 275-— - ? -
10 1100— — 
14 4G0-— — ■

e* Lup. Die*.) 
żądają: transak.

III. L isty zastawne za i Ot/ K (bi
płacą:

41/* prc. Bankn gaL dla handlu
1 przem. 100‘— 101*—

41/, prc. Banku h(p. gal 103 50 104-50
4 prc. Banku hip. gal. 101 00 102-00
41/3 prc. Banku hip. zemel. 103-00 104 00
41/, prc. Banku kraj. gal. 104-00 105-00
4 prc. Banku kraj. gal. 10100 102-00
41/2°/o T o w . kred. gal. ziem. 106-75 107 75
4#/0 Tow. kred. gal. ziem. 102-00 103-00
41/ ,  prc. Banku kred. ziem. gal. 102-00 103 00

IV. Obligi za 100 IC (bez kuponu bieżącego). 
41/ ,  prc. Komun. Banku kraj. 104 00

prc. Konmn. Banku kraj.

104"—

4 prc. Kol. lokal. Banku kraj. 
4ł/# Pożyczki kraj. gal. z r. 1903

99-50 
99 50 

100-00

105-00
100-50
100-30
101-00

4%  Pożyczki kraj. gai. z r. 1904, 1905 
i  prc. Pożyczki kraj. gal. z r. 1908 (szkolna)
4ł/s prc. Pożyczki kraj: galic. z r. 1913 
4ł/.2 prc. Pożyczki kraj. gatic. z r. 1914 
4 prc. Poż. m Lwoi a z r . 1396,19o0, 1911

V. Walrtty,
plącą: żądają:

225-— i 46-— 
225"—
215"—

60 —
50-—
2<y -  
1 8 -

płacą:
99-50 

100-00 
101 00 
102-00 
*4W

iącu»ą: 
100 *>0 
101-00 
10200 
103-50 
95*60

Rrtbie carskie po 190 rb. 
po 600 \D. 

drobne 
(po lOuO) 
(po 200) 

iLarbowańce (po 1000)

transak.:
236-—

dumskle

Grzywny (po 600 i wyżej)
100 franków franc. 
100 franków szwajc.
1 sterling
1 dcliar amerykański 
1 dollar kanad.
100 m arek niem.
100 lei rumuńskich* 
Liry włoskie

W yplata na Londyn
,  na Paryż
„ na Zurych
„ na Piagę
„ na Wiedeń
„ na  Berlin

245—
235-—

7o-—
60—
30—
22- —

1700—1600-90 
27o000 —

60000 000-— 
19500 000 — 
17000 —
250 00 0! 0-00 
310 00 330—  
900 90 —

VT. Dewizy.
plącą: żądają

650"— 750' — 
1400—  1600—  
2800—  2900- — 
234-00 25U-00
65-00 7 5 00

2 4 0 --  26.0—

transak.

6900
230—

S E N S A C Y J N Y  P R O G R A M
w M arysieńce i Koperniku

A  t U  j O w y ,  w a p a t m a ł y  d r a m a t  w  6  w i a i l r .  o z ę a o i a c ł i  p o r t  " ty  t - u ł f c m _

FńPjastj-czne wizye p»l*czy op?um. 
— Świat czarów. — Bsjadery in­
dyjskie. — Tancerki chińskie. —

C S P I 7 J 3 I
Przepych prawdziwie wschodni. — 
Fadznyczaj dokeratywna wystawa.

oim
w y r o  b a  l a f e r y k i  c u k r ó w  i  c z e k o l a d y

•J a n  i i f l i n g e F
Lwów, Rutowskiego 8. 

■ w s s e ^ « a .3 5 i©  d o  r L E L l D ^ o i a !

LAS mięszany 40 letni po 
2400 k. za murg i willę 

przy tram w aju  z wolnem 
mieszkaniem za 200.000 kor. 
sprzeda przez Dom komisowy 
„H ipoteka” Lwów, Leoua Sa­
piehy 9. 1001

PATRONY kaliber 16. bez­
dymne i kapsle do od­

stąp ien ia  wiadomość w Admi­
n is tra c ji. 1017

!”fU P ;Ę  murowany dom z o- 
grodem warzywnym. Zgło­

szenia pod „murowany dom “ 
w Adinin, „K urjera”. 1020

Rćźne.

CICHA ipó'nicz*:a (osoba z 
tow arzystw a) z większym 

kapitaicm poszukiwana do 
bardzo intratnego interesu 
prowadzonego przez inteli­
gentną panią. Zgłoszenia pod 

Uczciwość” do Admin. 967

23

L ,
l i mFniaiiu w liana Iii

o g ł u s z a  K O Ń  K U  118  « a  s t  n o w k Ł o

K i e r o w n i c a  f e i u r a  f - te a d lo w c 51̂
przy S ejin m i: ;

wymagane jes t wykształcenie handlowe i kilkuletnia praka 
tyka •>,awodov*a w dziedzinie liandtu.

W e r u n k i : i 5 0 o  m a r e k  p e n s j i  n a  m i e s i ą c  i 5 ° / °  o d  
z y s k ó w  p r z y  2 0 0 - t y s i o c z n y m  m i s s i ą c z r i y m  o t r o c i s .

Reflektujący na powyższe stanowisko winni przesiać, 
do W ydziału Powiatowego nie późzicj j.tk  do dnia 15. lu-- 
tego r. b. oferty w raz z odpisami świadectw szkolnych t  
zawodowych i „curricnioin Tit--:“, 939

& PO LW Ą  J W R H T Ę g O W ;
Lwów, ul. Mickiewicza 22 (w podwórzu)

W ykouuit wszelkie roboty w zakres działu nurszynowego 
wchodzące. — Potrzebny chłopiec do praktyki. 876

Posriy i prace. K u p #  i rpradaź.

lUWYDZiAL spraw 
■■ cyinych 
we Lwowie

dla Małopolski Ł .  ’ tchor«  wJ'Pr *'
plac Smolki 5 . 1 .  -*»™ I knPuJ? K*rP ^  

JL poszukuje biegłej stenogra- »-wow Karkowa H-a. 698 
fistki piszącej na maszynie.
W arunki wedle umowy, /g ło ­
szenia pokój Nr. 12. do 15. ^  ■
Litego 1920. Potrzebna tam że!gg3  i  4t_i L 3
sita umiejąca obchodzić się 
z maszyną do powielania!
)c3'klostyl). 965

M a

sprzedaż
\v Ks. Poznańskim. Ma-FOSZUKUJĘ nauczyciela 

na wyjazd dla ucznia v .!.!^t^ ziemskie mniejsze i 
klasy realnej pierwszeństwo większe z budynkami, in­

wentarzem żywym i mart. 
„Fortuna4* we Lwowie ul. 
Friedrichów 8. III.p. o d 3-5.

Jla posiadających francuski 
lubańgidgki. Wiadomość Orze­
szkowej 9 976

ŻJ.NA inwalidy Polaka obroń­
cy Lwowa poszukuje po­

sady kasjerki lub bturowje. 
Lwów, zgłoszenia do Admin. 
i‘C hętni”. 972

POSZYKLJĘ LEŚNIKA obe­
znanego z m anikulacją 

drzew a bukowego na samo­
dzielną p >sadę Reflektuje się 
tylko na pierwszorzędną silę. 
Zgłoszenia pisemne zpodaniem 
curiculun. yitae i nadesłaniem 
odpisów świad«cvw pod „D 
G. 123* do Btura ogłoszeń! 
Sokołowskiego Lwów, ulica 
łagieTomka. 1028

tn a  sprzedaż: Kamienicę 
II. p. z komfortem przy 

ul. Królowej Jadwigi, dochód
16.000 k. za 430.000 k., w kład
300.000 k. Kamienicę I. p. 
narożną przy ui. Sapiehy za
400.000 k. w kład 300.000 k. 
Fortuna Lwów ni. Frydrychów  
8. 111. od 3-5 pop. 926

•jJPAKŁAD dentystyczny Dra 
Pileckiego pi. Dąbrow­

skiego 1. m ostki, koronki, 
zęby w kauczuku, plombo­
wanie i wyjmowanie zębów j 
bezbolesne. 994

ORKIESTRA
I-go  Pu łRu  Strzelców

ji. 6. S1AU.E8A
ptósje wtjtftltó mi MitsI n M
2 l-ych Klaryneoistów, 2 11-ich K’aryne- 
cistów, 2 l-ych Kornecisfów, 1 l-go Ba- 

rytoaistę, 2 I-ych Basi3tów.
Znoszenia pouac do 43-o Pułku Strzelców 

w ych, 13.* Dyw. p. p. 29.
Krcso-

937

gygASZYNA m asarska do! 
mielenia mięsa firmy 

Friedrich i Hesaga w dobryru 
stanie do spizedania w ślu- 
san ti Feliks i Gretsehela Świę- 
tokrzyzka 52. 1030

ORZEWA owocowe i krze­
wy czyści i przecina oraz 

dostarcza drzewra owocowe 
znana firm a racjonalnie i p ro­
duktyw nie „Przedsiębiorstwo 
ogrodnicze” Lwów Kalecza 10.

1010

WILLA 700.000, 60u.000‘
320,000 kom fort kamie­

nica nowa 111. p. śródmieście 
komfort 1600.000 Mk. di.iga 
550.000 k. Kamienica nowa

Mieszkania.

DWA pokoje z kuchnia cie­
płe, słoneczne w Krako-

n i, V  Le«ua*Saplehy^ kom fort ,wie za PodobllA we
7C9.0OJ k. Kamienica III. p . LwoWle. Zgłaszema do Admin.
Łyczakowska boczna kom fort;P0 » ' '
220.000 Mk. druga 200.000 k. ™ »0  v.vnolJrcia Drzyl-ezdnym 
Kamienica ) p o o dworca na l£jlka tygodni elegancko
100.000 k. i wiele innycli .  (imeblowanv iIokójj ffaZi ku. 
każdej dzielnicy do sprzeda- elektfvka. TyIko za.
n i . ,  wiadomość Sn„pkowska.WO(ilłi m dystyngowanym p - - 
39 . drzw i 4 od I. do 3. lo 2 3 , i(lra Nnbiel-.lm 93. p a rte r

996

kupię majątek 
ziemski

DO sprzedania w illa w Brzn 
chow icach 5 pokoi, ku 

:hDia, 2125 sążni kw adr, za 
lesionej pnrceliniedałcko.taeji 
Wiadomość ul. Potockiego 72 
od 2 - 6 .  987

tjom. Nabielaka 23. 
prawo od 1-3 pp.

W  OKOLICY ul. Polickiego 
i Listopada, poszukuje 

dużego umeblowanego pokoju 
kuchnią. Zapłacę prow ian­

tam i lub gotówką. Zgłoszenia 
do Admin. pod 1Lechnik” 

1019

P OSZUKUJĘ ciepłego wspól- 
neito kata nrzv inteKffen-

we wschodn. Małop w dobrej 
glebie, skomasowany, z bu­
dynkam i, ł ykami, lasem, nie 
dalelro od kolei, począdana 
^órzelnia i inwentarze. Listy 
ze szczegółowym opisem ma- _ nego kąta pr: y  inteligen 
ją tk u  i podaniem  ceny podanej rodzinie kształcąc się je- 

idrcsem „dla Pol«ka“ dojstea» zaj’«ta  cały d “:eń Poza 
Administracji. 1008 domem. Zapłata częściowo 

prow iantam i. Zgłoszenia do 
Admin. „Kurjep*“ pod „Przy­
tułek*. 1022

RAMIENICĘ śródmieście
■* sprzedam , sąsiedztwo pla­
cu Bernardyńskiego, komfort, 
solidna budowa. Zgroszenie.^?"^b ^ ^ ^ ^ ^  *irządzor *go 
pod „Sposobność” d admm.| pon.l(«./kan;a kawslersk. z 

* 1Q11 komłortem, osohnem wejściem
— _  szuka fabrykant. Zgłoszenia

Cena 1
kotru  Janow ska .12, 1027>o)>ojętna‘ . 1014,
PRZEDA1I 2 młode kozy’ Biuro Sokołowskiego

fllip i sztmzwy
turbinowy amerykański w S.rutynie cbok 
Złoczowa od t/VII. br. ao  wydzierżawienia.

Blizsza wiadomość u właściciela: 979
H srm aria  Daw idsohaa w Złoczowie.

Kii ctó efifcf f i i j  n  wsMsifl Małouolite
na parcelację — niech się zg!osi do

1 3 1!
. j t c l  i, cl. U om larda 2,

które przeprowadza na podstawie upoważnie­
nia Głównego Urzędu ziemskiego w Waiwza- 

wie parcelacje osaduioze. 931
Pircelacyjne sprzedaże dokonywane przez 
to Biuro nie potrzebują wsobnego zezwolenia.

Każdy pała&z musi przyznać, 
źa tutki i bibułki cygara ćowe

SOLALF4
s ą .  n a j l e p s z e #



KUR JER LWO'.V5KI z dnia 12. hitegt T920. Nr. 43.

B H f ł K

Z N n a c z n n y f i  Z i e m  P o l s k i c h
J  W  S k a  A k o .

iBSijtucja Centralna: Plac W arecki Nr; dom własny. 
1 Oddział Miejski: Królewska Kr. 6, i  PI. (to to M l iii PS4H)

R o z p o c z ą ł  c z y n n o ś c i  Td &i  a K o w e

O a d a s  P rezes Stan isław  Ks* hubom  T*ski.
U f ic e - P r e z e s ia  Bohdan B roniew ski, Karol Schlenkcr-.
Chiton k o  w ie j  Antoni Gosiewski, S tan isław  Jasiukow iez. W łodzimierz 

Karski, Jftichał Hr. Komoromski, Andrzej ks. bubomirski. W ładysław  
PMffer, Adam  Piędzieki, August Popłacuski, fi«nryk R adziszew ski, 
Antoni S laboszew iez, Antoni W ereszezyński.

917SD y r e k c j a  s Dyrektor JSlaczelny Dr. Henryk Kaden.
D y ^ e k to r z ^ :  Antoni Gintouat, B olesław  Pawlikieurioz.
»ioe-"b-'peU L topzyk Piotr bow ieniecki, A leksander Urbanowski, Zyg~ 

niunt Zieitriski.

Na dniu 16. l u t o ! S ^ f j l |
na Gabryelówce o godz. 10-ej publiczny prze­
targ na odbiór szczeci uzyskanej z uboju 
trzody chlewnej w  Rzeźni wojskowej. Oferen­
ci zechcą sńę zgłosić w  oznaczonym czasie 
w kierownictwie Rzeźni wojsk., gdzie złożą 
po 589 kor. kaucji, którą najwięcej oferujący 
ma przy spisaniu umowy, uzupełnić do 11)00 k 
Wojskowy Okręgowy Urząd Gospod. we Lwowie. 

Pierwszorzędne Polskie To w. Ubezpieczeń
poszukuje ustosunkowanego, solidnego

R eprezen tan ta  n a  HałopolsKę.
Niezbędna znajorooić działów ubezpieczeń, gruntowna 

ogniowego i ogólna życiowego. — Oferty nadsyłać pod , I . “, 
do B iura ogł Tow. Akc. „Reklama Polrka“, W arszama, ul.

Jasna 10. 15

Uwaga Potrzebny Uwaga!

Eijiizi! Sliiijur-ii
fnoźądani studenci)

do poważnego warszaws kie Wydawni ctwa
Zgieszenia pomiędzy godz. 2—3 ul. Karpińskiego 

15. II. piętro na praw'o. 1029

i \

EUPUJE C6»
Spółka automobilowa 

, . M  O T O  » “
LWÓW, Kopernika 54.

Szczotki wszelkiego rodzaju
pcteca hsltaniaj

L u d w ik  H o s z o w s k i
Główny skład farb i m aterjałów  527

LWÓW, ULICA AKADEMICKA L. 3.
Dndrórt Artura Oofcfamra w e Lenarią, Sykstuaks Ig

Stowarzyszeni? Producentów skór su?owych we bwowie
Izba Rękodzieł iii cza, plac Strzelecki, drzwi Nr. 18, U. p. 

poszukuje :
i )  S t t c h a l t B f a - ^ la a s i o iy .  p i t r w s t r z e i i B a  s i ł a  z  d ła g o le fn ig  p r a k t y k ą ,  
2; h i lk a  s i l  n r ! ; k i i .  w j w . B - o a j t l i .  z  p ra k iy fa ^  ó i n r » « ą ,
3) Kilka paiisa pisząi;u j  »ti n  aizszyale iraz zt znajaneitią 

B B d a i i a r j i  i  p r a k t y k a  M a r a s a .  1 0 2 4
Poszukiwane tylko pierwszorzędne siły na w arunkach bar­
dzo korzystnych. — Zgłoszenia w raz z własnoręcznie pi­
saną ofertą codziennie między 5. a  7. w  biurach Stow«rz. 

Posada zaraz do objęcia.

jako to : Sfolce wal­
cowe, Pytle, holen­

dry, Łuszczarki i t. d,
O -  Eli 25  EL ^ Z T r a j o a r B S c a ,
U iis s lo n f  S Stortjf pzirdaiie,
Drut palony Nr. 20 , — M a  w likacii

do nabycia w

S i  .ii g a n ili M o
LWÓW, ul. FREDRY 9. 1021

S P I U E D H E t lY :
1 wagon śliwek, 2 wagony fasoli, 1 wagon 

tytoniu, ł/j wagonu sardynek.
t iHPif i iY:  10ie

marmoladę, śledzie, kawę, kasze i t. p. 
wagonowo lub mniejszymi partjami.

Sjnijftłt ekanesijezBy. LwSf. l!tlomHegt 5.

Ogłoszenie licytacji.
Gmina m. Lwowa rozpisuje niniejszem ponowny 
publiczną licytację ofertową na wy dzierżawienie pra­
wa polowania w dobrach miejskich Wola Dobro- 
stańska, położonych w powiecie gródeckim obej­
mujących około 3.500 morgów lasu na przeciąg 
lat trzech względnie sześciu począwszy od 1. mar­
ca 1920 do końca lutego 1923 względnie 1926.

Od poiowania wyłączne staw  we Woli Do- 
brostańskiej i łąki pomiędzy lasami zajęte pod ujęcia 
wodociągowe.

Do oferty'’ należy dołączyć kwit na złożone w 
kasie miejskiej wadjum w wysokości 10 proc ofia­
rowanego za cały czas czynszu dzierżawnego. 
Bliższe warunki dzierżawy przejrzeć można w go­
dzinach urzęd. w Depart.T. Mag tu (ratusz II. p )  

Opieczętowane oferty należy wnosić najdalej 
do dnia 16. lutego 1920 włącznie do godz. 12 w 
poi. w De part. I. Magtu.

Oferty wniesione po terminie nie będą brane 
pod uwagę. -8

Magistrat król. stoi. m. Lwowa.
Lwów. d. 29. stycznia 1920.Lm. 89872jl9|I. 

— a w u i n u i M

SPRZEDAŻ \  kamienicy zaj­
mie lię  inżynier. Wiado- 

mo&ć Złmorowicza <5. 1. p. od 
2-4. 873

FolwftttC 60 m otg .
koło Lwowa z młynem zamie­
nię za większy Diehe'- Jauow- 
sk i 128. 874

n a .
WARSZAWA

„Herbata-jabłkowa
do Śniadań itp. z śm ietanką jes t najzdrowszetr surogatem 
S W O J S k i e m .  W ysyła za zaliczką najmniej 10 dk. z pocztą 
cena l i  k. 1 JURECKI Chocznia Małopolska. 1007---------- t

%

B a c h r a c h
NIECAŁA 1, fi p. TEL. 58- 46

poleca o sta tn ie  m odele;
Obstalunki przyjmuje się z własnych i powierzonych materjałów. g

Rrtrtdrtor ochn wimuiatoy Tadeusz SToińsW.


